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Sehr geehrte Damen und Herren!

Mit einer grossen Freude prisentieren wir Ihnen das Album ,,Skoki gestern und heute®. Das ist ein besonderes Ereignis zur besonderen Gelegenheit. Im Jahre
2007 feiert die Stadt Skoki ihren 640sten Geburtstag. Vor 640 Jahren bekam Skoki krafts des kéniglichen Privilegs die Stadtrechte. Im Laufe der Zeit erfuhr die
Stadt Bliitezeiten und Tage des Untergangs. Skoki war ein Gewerbe und Handelszentrum und Stadt einer grossen religiosen und nationalischen Tolleranz. Die Be-
wohner von Skoki nahmen aktiv an den Friedensschlachten Polens teil. Die Ereignisse der vergangenen Jahren haben langsam das Aussehen der Stadt verdndert.
Einige Gebdude und Stadtteile sind heutzutage schwer zu erkennen. Das Jubilium ist eine gute Gelegenheit zu einer Zusammenfassung und zu einer Riickschau
was in der Geschichte der Stadt schén und interessant ist. Dank dieser einzigartigen Reise in die Vergangenheit haben wir die Méglichkeit Skoki aus einer anderen
Perspektive zu bewundern. Ich wiinsche allen, dass die auf den Fotos verewigten Momente unvergessliche Erlebnisse besorgen.

Ich bedanke mich herzlich bei denen, die an der Entstehung dieses Albums beteiligt waren, besonders den Autoren und Besitzern von den Fotos fiir die Veriffen-

tlichung und Iwonie Migasiewicz - der Autorin dieses Werks ohne deren Arbeit und Engagement die Herausgabe dieses Buches nicht méglich wiire.
Tadgusz Ktos

Biirgermeister der Stadt und Gemeinde Skoki

Ladies and Gentlemen!

With great pleasure we present you the album “Skoki - yeaterday and now*. This is a special release for a special occasion. In the year 2007 Skoki celebrates 640
anniversary of being a town by virtue of king Kazimierz Wielki’s privilege. The town experienced periods of blooming but also periods of fall through all the centu-
ries. Skoki has always been a trade centre and a city of great religious tollerancy. The inhabitants took an active part in battles for independence. The past years
events used to change the town, some buildings and parts of the city are hard to recognize today. The anniversary is a great opportunity to sum up and to show the
beautiful and important part of town’s history. Thanks to this “journey in the past” we have the opportunity to look at Skoki in a different way. Let the pictures and
moments captured on the photographies be an unforgetable experience.

I thank everyone involved in work on this album especially the authors and owners of the photos for lending and Iwona Migasiewicz - the author of this work.
Without your involvement the release would be impossible.

Tadeusz Klos

The mayor of the town Skoki




Szanowni Panstwo!

Z prawdziwg przyjemnosciq oddajemy do rqk Paristwa album ,,Skoki dawniej i dzis”. Jest to przedsiewziecie wydawnicze wyjgtkowe, ale i oka-
zja jest szczegolna. W 2007 roku mija bowiem 640 lat od kiedy to, na mocy przywileju nadanego przez krola Kazimierza Wielkiego, Skoki posia-
dajq prawa miejskie. Miasto na przestrzeni wiekow doswiadczyto dni rozkwitu i okresow upadku. Skoki byty osrodkiem handlu i rzemiosta oraz
miastem duzej tolerancji religijnej i narodowosciowej. Mieszkaricy brali czynny udziat w walkach o niepodlegtos¢. Wydarzenia lat minionych
zmieniaty stopniowo oblicze miasta, niektore budynki i fragmenty pejzazu trudno juz dzisiaj zlokalizowac i rozpoznac.

Jubileusz jest doskonatq okazjq do podsumowan, do ukazania tego, co w historii Skokéw wazne i piekne. Dzieki tej swoistej ,,podrozy do prze-
sztosci” mamy mozliwos¢ spojrze¢ na Skoki z nieco innej perspektywy. Niech utrwalone na zdjeciach obrazy i chwile dostarczq nam wszystkim
niezapomnianych wrazen.

Serdecznie dziekuje wszystkim, ktorzy przyczynili sie do powstania niniejszego opracowania, a szczegolnie Autorom i Witascicielom zdje¢
za ich udostepnienie oraz Iwonie Migasiewicz - autorce catego przedsiewziecia, bez ktdrej zaangazowania i pracy wydanie albumu bytoby

niemozliwe.
Tadeusz Kios

Burmistrz ta i Gminy Skoki




Zarys dziejéow miasta

koki to mate miasto potozone w p6inocno - wschodniej czesci wojewddztwa wiel-

kopolskiego nad Mala Welna w pagérkowatej okolicy na wysokosci 75-90 m n.p.m.
przy szosie i linii kolejowej Poznan - Wagrowiec-Bydgoszcz. Miasto powstato w 1367
roku z przywileju Kazimierza Wielkiego dla Janusza z Podlesia i biskupa poznanskiego
- Doliwy. Zatozono je w miejscu osady funkcjonujacej na skrzyzowaniu traktéw z Ro-
gozna do Gniezna i z Poznania do Kcyni. Drogi te ,skakaly” w tym miejscu na drugi
brzeg btotnistej doliny Matej Welny. W pewnym sensie to wtasnie z ta rzeka etymolo-
gia ludowa tworzy legende o powstaniu nazwy miasteczka.

6wi ona, ze na zamku mieszkata §liczna ksiezniczka, o reke ktérej staralo sie

wielu rycerzy. Droge do zamku zagradzaly nie tylko mury obronne, most zwodzony,
ale tez wlasnie Mata Welna, ktéra wyeliminowata kilku kandydatéw do reki urodziwej panny.
Jednemu jednak z nich - jak to w legendach bywa - udato sie pokonac przeszkody. Udany skok
przez rzeke otworzyt rycerzowi droge do szczescia, ale spowodowat utrate ztotego krzyzyka
bedacego zakoniczeniem ostrogi i srebrnej podkowy jego konia. Oba te elementy znalazly sie
w herbie miasta. Umieszczono je na niebieskim tle symbolizujacym prawdopodobnie modre
wody Matej Wetny.
Wed}ug innej legendy méwi sie réwniez o przeplywajacej przez Skoki rzece, ktéra poko-

nuje udajacy sie do Poznania maty oddzial Krzyzakéw, burzacy w 1331 roku swietnosé
grodu Eekno. Zmeczeni dluga droga zatrzymali sie w poblizu rzeki. Nie czuli sie jednak bez-
pieczni, poniewaz oddalili sie znacznie od gtéwnych sit. Nagle zza pagérka wypadli uzbrojeni
mieszkancy osady. Krzyzacy uciekaja, a jeden z nich o imieniu Sigismund pada na ziemie,
gdyz jego rumak potykajac sie podczas skoku przez rzeke stracit podkowe... Kolejne nato-
miast podanie méwi, ze Krzyzacy ztupiwszy bogate polskie grody, podkuwali swoje konie
ztotymi podkowami. Tak czy inaczej wszystkie tego typu przekazy najczesciej tacza nazwe
i historie powstania miasteczka z rzeka, ktora przez nie przeptywa.

niej fantazyjna, ale potwierdzona naukowo analiza filologiczna, uwzgledniajaca infor-

macje zwarte w przywileju lokacyjnym wskazuje, ze nazwa pochodzi prawdopodob-
nie od dabrowy, czyli lasu lisciastego lub zarosli , ktére nalezaly do wsi Skoki. Nazwa tej wsi
jest z pewnoscia odosobowa i ma charakter rodowy - zostata utworzona od poswiadczone-
go historycznie przezwiska Skok, ktére nosili jej wlasciciele. Etymologie nazwy wywies¢ tez
mozna od wyrazu skok, czyli ,,spadek wody, grobla”, okreslajace miejsce potozone na podmo-
kiym, bagnistym terenie, przez ktéry przebiegaly liczne groble.

O przeszlosci miasta wiele méwia legendy, a co historia?

Poczqtki dziejéw osady nie sa doktadnie znane. Wiadomo jednak, ze powstata ona na skrzy-
zowaniu waznych szlakéw handlowych taczacych Gniezno z Poznaniem i Poznan z miej-
scowo$ciami Pomorza Zachodniego i Gdanskiego. Pierwsze wzmianki w dokumentach histo-
rycznych pojawiaja sie w 1367 roku, kiedy to krél Kazimierz Wielki wydat przywilej zezwala-
jacy Januszowi z Podlesia i biskupowi poznanskiemu Doliwie na zalozenie osady na prawie
$redzkim. Bylo to réwnoznaczne z nadaniem praw miejskich. Bylo to z pewnoscia niewielkie
miasteczko, gdyz stosownie do ilosci jego mieszkanicow na wyprawe malborska w czasie woj-
ny trzynastoletniej, w 1458 roku. wystawiono trzech pieszych: Jana, Jakuba i Wincentego

Skockich herbu Nowina. Skoki byly miastem prywatnym, a nie krélewskim i dlatego
bardzo czesto przechodzily z rak do rak. Poczatkowo az do roku 1536 jego wlasciciela-
mi byli wspomniani juz tu Nowina Skoccy. Nastepnie, w roku 1536 za 1500 dukatéw
wegierskich miasto kupit Wojciech Latalski.

Watach 1630-1680 wiascicielami Skokéw stali sie Rejowie - potomkowie stynne-
go Mikotaja z Naglowic. Nastapit wtedy wspaniaty rozw6j miasteczka. Przyby-
wali tu chetnie nowi osadnicy, ktérych Rejowie zwalniali na cztery pierwsze lata z po-
datkéw, zezwalali na korzystanie z laséw dworskich i przede wszystkim gwarantowali
swobode sumienia i wolno$¢ handlu. Z tych tez powod6éw Skoki staly sie wéwczas
jednym z wiekszych o$rodkéw ruchu husyckiego i luteranskiego w Wielkopolsce. Niezwykle
wazna role w rozwoju miasta odegrali bracia czescy, ktérzy osiedlili sie tu u schytku XVI stu-
lecia.

atomiast na poczatku wieku XVII przybyli uchodzcy z terenéw objetych wojna trzy-

dziestoletnia. To gtéwnie dla nich zalozono w roku 1632 tzw. Nowe Miasto z matym
rynkiem i drewnianym kosciotem, ktéry z biegiem lat ulegt zniszczeniu. Skoki staly sie wiec
miastem wielonarodowosciowym i wielowyznaniowym. Mieszkali tu Polacy, Niemcy, Czesi,
Zydzi i Szkoci. Na ten wiasnie czas przypada tez duzy rozwéj gospodarczy miasta, zwlaszcza
rzemiosta ze szczeg6lnym uwzglednieniem tkactwa, sukiennictwa i szewstwa. Méwia o tym
akta cechowe z lat 1641-1749, z ktérych zachowaly sie dwa statuty - dla cechu folusznikéw
idla cechu pléciennik6w. Wspomina sie tez o szkotach rzemiosta.

Lata ,potopu” szwedzkiego nie przerwaly rozwoju miasta, a wrecz przyczynily sie do znacz-
nego wzrostu zasobnosci jego mieszkaricow handlujacych z wojskiem na szeroka skale.
Liczba mieszkancéw (Yfacznie z przesiedlencami ze spalonego Leszna) doszta wéwczas do ok.
6 tys. 0s6b. Niestety, okres ten to takze wstydliwa karta w dziejach naszego miasta. Miesz-
kancy, gléwnie innowiercy wraz z wlascicielem, ktéry poddat miasto, czynnie popierali kré-
la szwedzkiego, zwalczajac jednoczesnie zwolennikéw Jana Kazimierza. Krél Karol Gustaw
zostal nawet w 1655 roku ojcem chrzestnym jednego z synéw Mikotaja Reja. Po zakoncze-
niu wojen miasto zostato wiec ukarane - natozono kontrybucje, zabroniono na okres kilku
lat odprawia¢ nabozenstwa, a kilku sposréd braci czeskich jako zdrajcéw ojczyzny skazano
na $mierc.

od koniec XVII wieku w Skokach znajdowat sie ratusz, synagoga i trzy koscioty: katolicki,

luteraniski i czeski. W gestii wladz miasta lezy utrzymanie str6za nocnego i kata. Odbywa
sie tez 5 jarmarkow rocznie. Zmieniaja sie kolejni wlasciciele. Jest to najpierw luteranin Je-
rzy Unrug, a pézniej Andrzej Twardowski, wyznawca religii braci czeskich. Jednakze po po-
topie szwedzkim nastepuje stopniowy upadek Skokéw spotegowany przemarszami wojsk,
zamieszkami na tle religijnym, oraz wielkimi pozarami (1749r., 1793r.) oraz morowa zaraza,
ktéra w roku 1710 dziesiatkuje mieszkancow.

Pewnego rodzaju ozywienie gospodarcze nastepuje u schytku XVIII wieku - w roku 1788
akta odnotowuja ponownie 27 warsztatéw sukienniczych, 30 szewcéw, 6 stolarzy, 3 kraw-
cy, 3 garncarzy, po dwoch: bednarzy, kusnierzy, murarzy, siodlarzy, powroznikéw, winiarzy;
po jednym: tokarzu, $lusarzu, farbiarzu i muzykancie. Skoki naleza teraz do wojewody po-




znanskiego Michata Kazimierza Raczynskiego, ktéry m.in. przebudowuje kosciét pw. w. Mi-
kotaja Biskupa. W potowie tego stulecia whascicielami sa Radolinscy a pod koniec Swinarscy.
W wieku XIX miasto nalezy do Skoroszewskich i jest juz tylko niewielkim os$rodkiem rze-
miosta, a wiekszo$¢ mieszkancéw utrzymuje sie z rolnictwa, pozostali zajmuja sie handlem
detalicznym, prowadza goscirice i restauracje.

,Stowniku Krélestwa Polskiego” (1880r.) znajduje sie nastepujaca informacja o Sko-

kach: ...miasto ma urzad pocztowy trzeciorzedny z trzema odchodzacymi i przycho-
dzacymi pocztami, 4 jarmarki do roku, aptekarza, lekarza, 2 koscioty, jeden katolicki drugi
protestancki, synagoge, 133 domy, 1318 mieszkancéw (660 katolikéw, 426 protestantéw,
196 Zydéw; 602 pici meskiej, 716 pici zeniskiej. Miasto miato 964 morgi a obszar dworski
liczyl 3388 morgow.

Wwyniku rozbiordw Skoki znalazly sie - tak jak cale Wielkie Ksiestwo Poznanskie -
w zaborze pruskim. Mieszkancy czynnie wlaczaja sie w walke narodowowyzwolericza
- uczestnicza m.in. w Wioénie Ludéw, od 1826 roku istnieje Kurkowe Bractwo Strzeleckie,
a skockie dzieci strajkuja w 1906 roku przeciwko nauce religii w jezyku niemieckim.

Wroku 1831 w sasiednim Budziszewku gosci wielki poeta Adam Mickiewicz i zostaje
chrzestnym cérki dziedzicéw - Konstandji i Jozefa Lubieniskich - Marii Tekli. By¢ moze
mamy prawo przypuszczaé, ze niezwyklta uroda naszej ziemi zainspirowata wieszcza do opi-
sania jej w wierszach i stanowi pamiatke pobytu w okolicach Skokéw...

Poczatek XX wieku zaznaczy! sie postepem w ruchu pasazerskim i towarowym - Skoki
otrzymaly potaczenie kolejowe: w 1905 roku z Poznaniem i Janowcem, w 1908 z Wa-
growcem a w 1914 z Gnieznem przez Stawe Wielkopolska. Wybudowanie stacji kolejowej
wraz z zapleczem spowodowalo, ze Skoki zaczely rozbudowywac sie przestrzennie wlasnie
w tym kierunku.

Na kilka dni przed odzyskaniem niepodleglosci przez nasza ojczyzne, 12 listopada 1918r.
odbylo sie tajne zebranie, a wkrétce powstata Skocka Rada Delegatéw. Na jej czele stanat
ksiadz Tymoteusz Zoch, ktéry wystosowat list do kierownika szkoly i nauczycieli, domaga-
jac sie nauczania dzieci w jezyku polskim, gdyz dla Wielkopolski niewola trwata nadal. Kie-
dy wybuchto powstanie wielkopolskie, ktére miato zdecydowac o dalszych losach tej ziemi,
wzieli w nim udzial takze skoczanie. Trzynastu ochotnikéw wyruszyto 30 listopada 1918 r.
do Wagrowca, gdzie zostali wcieleni do batalionu bioracego udziat w walkach pod Budzyniem
i Chodzieza.

kres miedzywojenny mieszkancy naszego miasta wykorzystali do wszechstronnego roz-

woju. Nadmieni¢ nalezy, ze istnialy wéwczas m.in. Towarzystwo Gimnastyczne , Sokét”
oraz ,Mlode Polki”, Klub Sportowy ,Welna”, Ochotnicza Straz Pozarna, Kurkowe Bractwo
Strzeleckie. Wlascicielami Skokéw sa wtedy Jaroszewscy i w konicu ostatni skocki dziedzic
Nikodem Olszanski. Nastepuje parcelacja majatku. Odzyskana w 1918r. wolno$¢ nie trwata
jednak dtugo - zaczelo sie pojawia¢ widmo II wojny $wiatowej. Pomimo to w roku 1939 na-

stroje byly optymistyczne - do miasta przybyli polscy zZotnierze z pododdziatu z Kutna i wyko-
nali okopy i umocnienia ziemne w zachodniej czesci Skokéw. Urzadzano tez wiece, na ktérych
palono kukly Hitlera.

ojsko niemieckie wkroczyto do Skokéw od strony Potrzanowa 8 wrzesnia 1939 roku.

Byly to oddziaty 12 putku strazy granicznej i III batalion pod dow6dztwem majora Fei-
ge. Po drodze jedno z aut, prawdopodobnie z oficerami sztabu natrafito na mine. Ten wypadek
spowodowat natychmiastowe represje, zgineli wtedy: Jézef Winiarski, Stanistaw Jarzebow-
ski, Franciszek Bzioch i Szpringer. Hitlerowcy zajmowali Skoki i okoliczne wsie a kolejnymi
ofiarami byli jeszcze tego samego dnia: Jan Krzywosadzki, Jan Lakota, Stanistaw Eakota,
Antoni Maniak, Wladystaw Ochedzan, Jan Urbanowicz, Maks Loszynski, Antoni Mazur,
Andrzej Witkowski. W okresie pézniejszym rozstrzelano Konstantego Rajewskiego, Stani-
stawa Glinkiewicza, Piotra Zalewskiego, J6zefa Kapuste i Wiadystawa Chudzika oraz wéjta
Edmunda Mac¢kowiaka. Mieszkancéw Skokéw nie ominely réwniez wywézki do obozéw kon-
centracyjnych (gtéwnie Dachau i Mauthausen) w latach: 1940, 1943 i 1944. Do okupacyjnej
codzienno$ci nalezaty brutalne akcje wysiedlencze (w grudniu 1939 oraz w lutym 1941), po-
niewierka, niewolnicza praca przymusowa oraz aresztowania i wiezienie niewinnej ludnosci
cywilnej, ktora zyta w ciagtym strachu i upokorzeniu. W pobliskim Antoniewie znajdowat sie
ob6z (najpierw stalag, a pézniej oflag) dla jenncow réznej narodowosci. Pracowato tam przy-
musowo wielu mieszkancéw Skokéw.

koczan nie ominela tez agresja sowiecka - na liscie katynskiej znajduja sie nastepujace

nazwiska: Aleksander Baranowski, Lech Antoszewski, Alojzy Boras, Wactaw Buczkowski
i Tadeusz Jeszke. Prawdopodobnie w Ostaszkowie zamordowani zostali: Leon Bogunia i Bro-
nistaw Smolinski z Losinca.

O gotem w czasie II wojny $wiatowej zycie stracito ponad 30 mieszkaricéw naszego miasta.
Czas okupacji hitlerowskiej zakonczyt sie 21 stycznia 1945 roku, kiedy to miasto opus-
cili Zolnierze niemieccy (a takze ludno$¢ cywilna w obawie przed represjami czerwonoarmi-
stéw). Wojsko Polskie wraz z Armig Czerwona wkroczyto do Skokéw 23 stycznia. Natomiast
21 marca 1945 roku miata miejsce niecodzienna uroczystosc - Wojsko Polskie w przemarszu
zatrzymalo sie na skockim Rynku, witane przez wiwatujace thumy.

tym momencie rozpoczyna sie nowy rozdzial w historii naszego miasteczka - zdecydo-
wanie najbardziej znany mieszkaricom Skokéw bo przeciez niezbyt odlegly w czasie.
Dlatego tez nie zostanie oméwiony w niniejszej publikacji.

A;eraz juz z prawdziwa przyjemnoscia zapraszam do sentymentalnej przechadzki ulicami
aszego miasta. Mam nadzieje, ze uklad albumu pozwoli na swobodny spacer po daw-
nych Skokach oraz na zwrdcenie szczegdlnej uwagi na budynki — niemych $wiadkéw naszej
historii. To wlasnie one s3 gtéwnymi bohaterami tej ksigzki. Niech ten czas zatrzymany w ka-
drze pozwoli chlona¢ atmosfere minionych czaséw.




Die Geschichte der Stadt

koki ist eine kleine Stadt, die im Nordosten Grosspolens an dem Fluss Mata Welna auf
einem hugeligen Gebiet (75-90 meter tiber dem Meeresspiegel) an dem Weg und der
Bahnlinie Poznan — Wagrowiec — Bydgoszcz liegt.

ie Stadt enstand in 1367 krafts des koniglichen Privilegs von Kazimierz Wielki fiir

Janusz aus Podlesie und den Bischof aus Poznan Jan Doliwa. Sie wurde dort gebaut
wo sich die Wege aus Rogozno nach Gniezno und aus Poznan nach Kcynia kreuzen. Die
Wege ,,sprangen” hier zum anderen Ufer des Flusses Mata Welna. Mit diesem Fluss ist die
Geschichte tiber die Entstehung des Namens Skoki verbunden. Die Geschichte ist, dass vor
vielen Jahren auf dem Schloss eine sehr schone Prinzessin lebte. Viele Ritter wollten sie zu
Frau haben. Der Weg zum Schloss war nicht nur von den Mauern und der Briicke bewahrt
aber auch von dem Fluss Mata Welna, der schon einige Kandidaten eliminiert hat. Wie
es oft in den Legenden so ist, einem ist es gelungen, alle Hindernisse zu tiberwinden. Ein
gelungener Sprung durch den Fluss 6ffnete ihm den Weg zum Gluck. Leider hat er wahrend
des Sprungs das kleine Kreuz aus seinem Sporn und das Hufeisen seines Pferdes verloren.
Die beiden Elemente sind auf dem Stadtswappen zu sehen. Sie wurden auf einem blauen,
wie das Mata Welna Wasser, Grund placiert.

ach einer anderen Geschichte eine kleine Abteilung der Kreuzritter, die 1331 die Stadt

tekno zerstort haben und nach Poznan wollten, etschloss sich in der Nihe des Flusses
ein bisschen auszuruhen. Sie fithlten sich aber nicht zu sicher weil sie weit von den Haupt-
kraften waren. Auf einmal wurden sie von den Leuten aus Skoki angegriffen. Die Kreuz-
ritter laufen weg und einer von ihnen Sigismund fillt zum Boden denn sein Pferd ist wih-
rend des Sprungs durch den Fluss gestolpert und hat sein Hufeisen verloren... noch eine
Legende sagt, dass die Kreuzritter, nachdem sie alle reiche polnische Stidte ausgeplindert
haben, beschlagten die Pferde mit goldenen Hufeisen. All diese Legenden, ob wahr oder
nicht, verbinden den Namen und die Entstehung der Stadt mit dem Fluss Mata Welna.

ine philologische Analyse mit den Informationen aus dem oben genannten kéniglichen

Privileg weist darauf hin, dass der Name Skoki von dem Namen des Waldes kommt, der
zur Stadt gehoérte. Der Name hat ohne Zweifel ein Stammcharakter - er entstand von einem
Spitznamen der Skokibesitzer ,Skok®, der historisch beweist wurde. Es kann sein, dass die
Bezeichnung Skoki von dem polnischen Wort ,,skok“ kommt, was ,,(Wasser)sprung" heisst
und was die Landschaft in der Nihe von Skoki bezeichnet.

So viel wenn es um die Legenden geht. Was sagt aber die Geschichte iiber die Ver-
gangenheit der Stadt?

er Anfang ist nicht klar und bekannt. Man weisst, dass die Sied lung an der Kreuzung

der wichtigen Handelswege, die Gniezno und Poznan mit den Stidten in Pommern
und Gdansk verbanden, entstand. Die erste Erwidhnung in den historischen Dokummenten
stammt aus dem Jahr 1367, wenn der polnische Kénig Kazimierz Wielki ein Privileg erlass
in dem er Janusz aus Podlesie und dem Bischof aus Poznan Recht zur Griindung einer Sied-
lung gab. Nach damaligen Recht hiess es, dass die Siedlung Stadtrechte bakam. Skoki war
eine kleine Stadt weil gemifd der Einwohnerzahl nur drei Soldaten die Stadt in der Malbork
Schlacht in 1458 reprasentierten. Das waren Jan, Jakub und Wincenty Skoccy Nowina.
Skoki war eine private Stadt und deshalb wanderte sie aus einen Hianden zu anderen. Bis
1536 die oben genannten Nowina Skoccy waren die Besitzer der Stadt. Dann in 1536 wur-
de sie fiir 1500 ungarischen Dukatten von Wojciech Latalski gekauft.

n den Jahren 1630 — 1680 die Familie Rej bekam Skoki. Rej waren die Nachwuchs von

Mikotaj aus Nagtowice. Das war die Zeit einer schnellen Entwicklung der Stadt. Neue Ein-
wohner kamen nach Skoki. Sie kamen hier sehr gerne, weil sie fiir die ersten vier Jahren keine
Steuer zahlen mussten. Sie durften den Wald benutzen und die Handels und Religionsfreihet
geniessen. Aus diesem Grund wurde Skoki zu einem der gréssten Zentren der Husiten und
Luteranerbewegung in Grosspolen. Eine sehr wichtige Rolle in der Geschichte der Stadt haben
die Tschechischen Briider gespielt, die hierher am Ende des 16ten Jahrhunderts gakommen
sind. Anfangs 17ten Jahrhunderts die Fliichtlinge aus den Gebieten wo sich der dreizigjah-
rige Krieg abspielte kamen nach Skoki. Fiir sie wurde 1632 die sogenannte Neue Stadt gebaut
mit einem kleinen Markt und einer Holzkirche, die im Laufe der Zeit vernichtet wurde. Skoki
wurde also zu einer multikonfessionellen und multinationellen Stadt. Die Polen, Deutschen,
Tschechen, Schotten und Juden lebten hier in Tolleranz und Frieden. Die Stadt entwickelte
sich in der Zeit sehr schnell besonders Schneiderei und Schuhmacherei. Die Zunftakte aus
den Jahren 1641 - 1749 beweisen, dass es sogar Gewerbeschulen gab.

Die Jahre der Schwedischen Flut waren die Zeite der Bereicherung der Leute aus Skoki,
weil sie mit der Armee handelten. Die Anzahl der Einwohner steigerte zu 6 tausend.
Leider muss man an dieser Stelle zugeben, dass diese Zeit eine schamhafte Periode in der
Geschichte der Stadt war. Die Mehrheit der Einwohner mit dem Besitzer, der die Stadt auf-
gegeben hat, unterstiitzten den schwedischen Kénig und kiampften gegen den polnischen.
Der konig Karl Gustav wurde sogar 1655 zum Taufpaten eines Sohnes von Mikotlaj Rej.
Nach dem Krieg wurde die Stadt also bestraft. Eine Geldstrafe musste bezahlt werden, die
Gottesdienst wurde verboten und einige der Tschechischen Briider wurden getétet.

Seit diesem Moment haben wir mit einer langsamen Untergang der Stadt zu tun. Die

schwere Situation wurde auch durch Feuer (1749 und 1793) und Pest (1710) vergros-
sert. Am Ende des 17ten Jahrhunderts gab es in Skoki ein Rathaus, eine Synagoge, drei
Kirchen: eine katholische, eine lutheranische und eine tschechische, einen Nachwichter
und einen Henker. Fiinf Jahrmérkte pro Jahr finden statt. Die Besitzer der Stadt wechseln
sich: zuerst ein Lutheraner Jerzy Unrug, spiter Andrzej Twardowski.

ine Art von Wirtschaftsbelebung bemerkt man im 18ten Jahrhundert. In 1788 wurden

27 Kleiderwerkstitte, 30 Schuhmacher, 6 Tischler, 3 Schneider, 3 Tépfer, 2 Maurer, Bétt-
cher, Weinhersteller, Kiirschner, 1 Musiker, Schliisser, Maler und Dreher bemerkt. Die Stadt
Skoki gehért zu Michat Kazimierz Raczyniski, einem Woiwode aus Poznan. Dank ihm wird die
Sankt Mikotaj der Bischof Kirche umgebaut. In der Mitte dieses Jahrhunderts die Radolinski
und Swinarscy Familien sind neue Besitzer der Stadt. Im 19ten Jahrhundert Skoki gehért zur
Familie Skoroszewski und ist nichts mehr als ein kleines Gewerbezentrum. Die Mehrheit der
Einwohner befasst sich mit Handel, ist Bauern oder leitet Restaurants.

In dem Polnischen Kéniglichen Wérterbuch (1880) findet man folgende Informationen
iiber Skoki: ... die Stadt hat einen Postamt, vier Markte jihrlich, einen Apotheker, einen
Arzt, zwei Kirchen, eine katholische und eine evangelische, eine Synagoge, 133 Hauser,
1318 Einwohner (660 Katholisch, 426 Evangelisch, 196 Juden; 602 minnlich, 716 weib-
lich). Die Stadt hatte 964 Morgen und das Hofgebiet hatte 3388 Morgen.

ur Zeit der Teilung Polens wurde Skoki Teil von Preussen. Die Einwohner kampfen um

Freiheit und seit 1826 existiert der Schiitzenbund; die Kinder aus Skoki protestieren 1906
gegen den Religionsunterricht auf deutsch. In 1831 ein grosser polnischer Dichter Adam Mi-
ckiewicz ist in Budziszewko, einem Nachbardorf, zu Gast. Er wird Taufpate der Konstancja
und Jézef Lubienskis Tochter Maria Tekla. Vielliecht haben wir Recht zu vermuten, dass die
Schénheit der Landschaft der Grund fiir ihre Beschreibung in seinen Werken war.




m Anfang des zwanzigsten Jahrhunderts Skoki bekam eine Bahnverbindung mit

Poznan und Janowiec in 1905, spiter mit Wagrowiec in 1908 und mit Gniezno durch
Stawa Wielkopolska in 1914. Die Entstehung des Bahnhofs verursachte, dass Skoki began
sich raumlich zu entwickeln.

in Paar Tage vor der Freiheitsriickgewinnung Polens, am 12ten November 1918, fand ein

Geheimtreffen statt und ein Delegiertenrat entstand. Sein Fithrer war Tymoteusz Zoch, der
einen Brief an die Lehrer und den Direktor der Schule schrieb in dem er Unterricht auf polnisch
verlangte. Der Aufstand in Grosspolen brach aus und die Leute aus Skoki nahmen daran aktiv
teil. Dreizehn Freiwillige gaingen am 30sten November 1918 nach Wagrowiec, wo sie ein Teil
einer Kriegsabteilung wurden und kdmpften in der Nahe von Budzyn und Chodziez.

Die Zeit zwischen dem ersten und zweiten Weltkrieg wurde zur generellen Entwicklung
genutzt. Bemerkenswert ist, dass es einige Sportgesellschaften wie, Sokét”, ,Wetna“
und ,Mlode Polki“, eine Schiitzengilde und Feuerwehr gab. Jaroszewscy und dann Niko-
dem Olszanski sind die Besitzer der Stadt. Eine Gliederung des Landgutes findet statt. Die
polnische freiheit dauerte nicht lange. In 1939 die Soldaten aus der Kutnoabteilung sind
nach Skoki gekommen und die Schiitzengraben wurden in Skoki gebaut. Einige Kundge-
bungen, auf denen die Hitlerpuppen gabrannt wurden, fanden statt.

ie deutsche Armee kam nach Skoki von der Potrzanowo Seite am achten September

1939. Das waren die Abteilungen des zwoélften Regiments der Grenzenwache und das
dritte Bataillonmit major Feige. Wahrend der Reise ein Auto, wahrscheinlich das mit den
Offizieren, traf auf eine Tretmine. Dieser Unfall verursachte Repressionen. Jézef Winiarski,
Stanistaw Jarzebowski, Franciszek Bzioch und Springer wurden sofort getétet. An demselben
Tag Jan Krzywosadzki, Jan Eakota, Stanistaw Lakota, Antoni Maniak, Wiadystaw Ochedzan,
Jan Urbanowicz, Maks Loszynski, Antoni Mazur, Andrzej Witkowski verloren ihr Leben.
Spater wurden noch Konstanty Rajewski, Stanistaw Glinkiewicz, Piotr Zalewski, J6zef Ka-
pusta, Wiadystaw Chudzik und Edmund Mackowiak erschossen. Einige Einwohner von Skoki
starben in den Konzentrationslagern in Dachau und Mauthausen in 1940, 1943, 1944. Der
Alltag wihrend der Okkupation beschriankte sich zu Brutalitit, Gewalt, Sklaverei, Zwangsar-
beit und Angst. In Antoniewo, einem Dorf in der Nihe, gab es ein Lager (zuerst stalag dann
oflag) fiir verschiedene Gefangener. Viele Skoki Einwohner arbeiteten dort.

hnen wurde auch die russische Aggression nicht gespart — auf der Katyn Liste sind

folgende Namen zu finden: Aleksander Baranowski, Lech Antoszewski, Alojzy Bo-
ras, Wactaw Buczkowski und Tadeusz Jeszke. In Ostaszkowo wurden Leon Bogunia und
Bronistaw Smolinski aus Losiniec ermordet.

Insgesamt 30 Einwohner von Skoki kamen im zweiten Weltkrieg ums Leben. Die deut-
sche Okkupation endete am 21sten Januar 1945, wenn die letzten deutschen Soldaten
hat die Stadt verlassen. Die polnische und russische Armee kam nach Skoki am 23sten
Januar und zwei Monate spiter, am 21sten Mirz 1945 fand eine besondere Feier statt. Die
polnischen Soldaten wurden von den Leuten herzlich begrufit.

n diesem Moment ein neuer Abschnitt in der Geschichte von unserer Stadt beginnt.
Dieser Abschnitt wird in diesem Buch nicht beschrieben weil er von der neusten, gut
bekannten Geschichte handelt.

etzt, mit grosser Freude, kann ich nur zu diesem sentimentalen Spazierengang durch die

Strassen von unserer Stadt einladen. Ich hoffe, dass der Aufbau dieses Albums Thnen die
Schonheit von Skoki zu bewundern erméglicht und Thre Aufmerksambkeit auf die Gebaude,
die sprachlosen Zeugen der Vergangenheit lenkt. Sie sind die Haupthelde dieses Buches.

The history of the town

koki is a small town situated in the northern-east of Wielkopolska teritory at the Lit-
tle Welna river on a hilly area (75-90 meters over the sea level) between Poznan and
Wagrowiec, Bydgoszcz.

he town came into being in the year 1367 by the virtue of king Kazimierz Wielki’s privi-

lege for Janusz from Podlesie and the bishop of Poznan - Doliwa. It was build where
roads from Rogo6zno to Gniezno and from Poznan to Kcynia cross. These roads “jumped”
here to the other side of the Little Welna valley. There is a legend which connects the river
with the name of the town. It says that once upon a time there lived a beautiful princess
in the castle. Many brave knights wanted her to be their wife. The way to the castle was
protected not only by the walls and a bridge but also by the river, that eliminated some
candidates to the princesses hand. Of course one of the knights made it through the river.
A jump over the river opened him the gate to his happiness. Unfortunately he lost a small
cross, a part of his horse’s spur and a silver horseshoe. The both things one can find on the
town emblem. They aresituated on the blue background, the colour of the river.

here is another legend about a small division of Teutonic Knights who were rsponsible for

destroying Lekno and planning to go to Poznan. Tired of a long way they decided to rest
near the river. They didn’t feel secure because they were separated from the main force. Sud-
denly the people from Skoki attacked them. The knights ran away but one of them called
Sigismund fell down because his horse lost its horseshoe while jumping over the river.

One more legend says, that the same knights after succesful plunders in some rich Polish
towns shoed their horses with golden shoes. In all the legends, doesn’t matter if they
are true or not, is the name of the town Skoki connected with the river Little Welna.

he language analysis with all the informations from the locating privilege shows that

the name of the town comes from the forest that belonged to the village Skoki. The
name of the village has without doubts ancestral character. It comes from the nickname
“Skok” which belonged to the owners of the village or from the word “skok” which means
“jump, waterfall” describing the area where the vilage was situated.

That’s all what the legends say about the town’s past. What about the history?

he beginnings of the village are not clear. We can say for sure that it was built on the

crossing of the important trade trails connecting Gniezno and Poznan with the cities in
the western Pomerania and Gdansk. The first notes in the historical documents appeared in
1367 when king Kazimierz Wielki released the privilage letting Janusz from Podlesie and
the bishop of Poznan Doliwa establish a settlement on the then right. It meant that Skoki
became a town. It was surely a small town because, according to the number of inhabitants,
there were only tree knights to represent Skoki in the thirteen years war in 1458: Jan,
Jakub and Wincenty Skocki. Skoki was a private and not a royal town. That’s why it went
from one owner to another very often. Until 1536 the mentioned Nowina Skoccy were its
owners. Next, in 1536 it was bought by Wojciech Latalski for 1500 hungarian dukats.

etween 1630 and 1680 Skoki was the property of the Rej family, the Mikolaj’s from
Naglowice offspring. That was the great blooming period. More people came to settle
Skoki. They were freed from taxes for the first four years of living in Skoki. The Rejs let
them use the forests and garanteed freedom when it came to trade and consciousness.
These were the reasons why Skoki became one of the biggest centres of the Martin Luter




and John Hus movement in Wielkopolska. Very important for the development of the
town were the czech brothers who came to Skoki by the end of the 16 century. At the
beginning of the 17 century Skoki got some new inhabitants: the refugees from the areas
busy with the thirty years war. In 1632 the New Town with a small market and a wooden
church was built for them. Unfortunately the church doesn’t exist anymore. Skoki became
a multinational and multireligious town. The Polish, Germans, Czech, Scottish and Judes
used to live here in freedom and tollerancy. That was the time of the rapid industrial devel-
opment of the town especially weavery, shoemakery. In the guild files from 1641 - 1749
one can find informations about handicraft schools.

he years of the Swedish invasion didn’t stop the quick development of Skoki. On the
contrary, thanks to the dealing with the army the people of Skoki became even richer.

he number of inhabitants grew then up to 6 thousand. Unfortunately this period is

a bit shameful at the same time. The owners together with most of the people sup-
ported the swedish king and fought against the polish king Jan Kazimierz. The king Karl
Gustav became 1655 even the stepfather for one of Mikotaj Rej’s sons. After the war the
town was punished for the betray. The holy service was forbidden and some of the czech
brothers were sentenced to death.

From this time on we observe the slow downfall of the town intensified by the military
and religious problems and great fires as well (1749 and 1793). In 1710 a plague killed
the people of Skoki. By the end of the 17" century there were a town hall, three churhes
(catholic, lutheran and czech), night guard and executioner. Five markets a year took place.
Skoki changed the owners: Jerzy Unrug and then Andrzej Twardowski.

omekind of industrial revival takes place in the 18™ century. In 1788 there were 27

workshops, 30 shoemakers, 6 carpenters, 3 tailors and others. Skoki belong to Michat
Kazimierz Raczynski, the major of Poznan, who rebuilds the Bishop Mikotaj’s church. In
the middle of this century the Radolinskis and Swinarskis become the owners . In the 19
century the city belongs to the Skoroszewskis and it’s nothing but a small centre of handi-
craft. The most people are farmers or run restaurants.

In the Polish Royal Dictionary (1880) one can find following information about Skoki:
...the town has a post office, four markets a year, a chemist’s, a doctor, two churches
catholic and evangelic, 133 houses, 1318 inhabitants (660 catholic, 426 protestant, 196
Judes, 602 male, 716 female)...

AJS aresult of Poland’s partition Skoki became a part of Prussia. The inhabitants take part
in various battles for freedom. Even the children protest in 1906 against the religious
education in german language. 1831 poet Adam Mickiewicz visits Budziszewko, a village
nearby and becomes stepfather to Konstancja and Jézef Eubienskis daughter Maria Tekla.
Perhaps we have the right to say that the beauty of our landscape inspired the great poet
to describe it in his works.

n the beginning of the 20" century Skoki got new railway connection: in 1905 between
Poznan and Janowiec, in 1908 with Wagrowiec and in 1914 with Gniezno. With the rail-
way station Skoki began to expand in its direction.

Aiew days before the Poland’s independence day, on the 12 November 1918, there was
secret meeting and soon the Skoki Delegate Counsil was founded. A priest Tymoteusz
Zoch became the leader. He was the one who wrote a letter to the headmaster and the
teachers demanding the lessons for children in polish language. And so the Wielkopolska
Insurrection broke out. The inhabitants of Skoki took part in it. Thirteen volenteers went
on the 30" November 1918 to Wagrowiec where they became part of the bigger battalion
and fought in Budzyn and Chodziez.

he years between the two world wars were used to the versatile development. At that

time two gymnastic societies “Sokél” and “Mtode Polki”, a sportsclub “Wetna”, a shot
society “Bractwo Kurkowe” and a fire department existed. The owners of Skoki are the
Jaroszewskis and at last Nikodem Olszaniski, the last heir of Skoki. Then the partition of
the estate takes place. Freedom, got back in 1918, didn’t last too long. The second world
war broke out.

he german army, the third battallion under command of mayor Feige came to Skoki

from the side of Potrzanowo on the 8" September 1939. On the way one car, prop-
ably with few officers on board, drove on a mine. This event caused immediate re-
pressions. Jézef Winiarski, Stanistaw Jarzebowski, Franciszek Bzioch and Springer
were killed. The Germans took over Skoki and the villages nearby. The next victims
on the same day were: Jan Krzywosadzki, Jan Lakota, Stanistaw Lakota, Antoni Ma-
niak, Wiadystaw Ochedzan, Jan Urbanowicz, Maks Loszynski, Antoni Mazur, Andrzej
Witkowski. Later Konstanty Rajewski, Stanistaw Glinkiewicz, Piotr Zalewski, J6zef
Kapusta and Wtadystaw Chudzik andEdmund Mackowiak were shot. Some Skoki in-
habitants were sentenced to death in Dachau and Mauthausen in 1940, 1943 and 1944.
The everyday life during the occupation was filled with compulsive work, life in prison,
fear and humiliation.

he German aggression wasn’t the only one for Skoki. The german occupation was fol-

lowed by the russian. On the Katyn list are following names to find: Aleksander Bar-
anowski, Lech Antoszewski, Alojzy Boras, Wactaw Buczkowski i Tadeusz Jeszke. Propably
in Ostaszkowo were Leon Bogunia and Bronistaw Smolinski killed.

enerally over 30 inhabitants of Skoki lost their lives in the second world war. The Ger-
man occupation finished on the 21 January 1945 when the last German soldiers left
Skoki. The Polish army entered our town on the 23" January and on the 21 March 1945
there was a great celebration — the Polish army stopped on the Skoki old market greeted
by the people.
At this moment a new chapter in our town’s history starts, definitely more familiar to the
people of Skoki because it’s not far. That’s why it’s not described in our album.

And now, with greatest pleasure, I'd like to invite you to take a walk through the streets
of our town. I hope that thanks to the book’s construction you will enjoy watching all
the buildings, the speechless witnesses of our history. They are the main heroes of this al-
bum. Let the time captured on the following pages lead you to the past time atmosphere.
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Na pierwszym planie po lewej stronie skup ptodéw rolnych i sklep Rolnik z artykutami do produkdji rolnej - na-
lezacy do rodziny Kasinowskich, pézniej Pilaczynskich; kolejny budynek to kamienica Gérczynskich, a od 1928
roku Markiewiczéw, na parterze widoczne wystawy sklep6w: kolonialnego (spozywczego) i blawatnego (tkaniny
i odziez); po prawej stronie Hotel Royal, ktérego wlascicielem byt Blazej Eucka.

(nazwa od 1976 roku), zwany tez tradycyjnie Rynkiem
- widok na strone pétnocno - wschodniq
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Budynek nalezacy od 1921 roku do Pelagii i Mieczystawa Pilaczynskich.
Miescily sie tu restauracja, winiarnia i sala balowa, w ktérej odbywaly sie uro-
czystosci rodzinne a takze rauty kr6léw kurkowych, w tym réwniez wlasciciela
- wroku 1924.

Po 1945 roku niemieszkalna cze$¢ obiektu przejeta Gminna Spétdzielnia
»Samopomoc Chiopska” w Skokach, nadajac restauracji nazwe ,Gospoda Lu-
dowa”, a pézniej ,Wielkopolanka”.

7980 r [ 7) ~ e - strona pétnocna
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W budynku sgsiadujacym z Hotelem Royal po lewej stronie miescita sie oberza, piekarnia i sklep obuwniczy, wtascicielami
byli Michaelis i Markiewicz; po prawej natomiast znajdowala sie restauracja. Po tej samej stronie Rynku znajdowat sie Pomnik
Najéwietszego Serca Jezusowego ufundowany w roku 1935 - ogloszonym jako Rok Jubileuszu Odkupienia Swiata. Na cokole
umieszczona inskrypcja: ,Boskiemu Sercu Jezusa za odzyskanie wolnosci w 1900 rocznice odkupienia $wiata”. W czasie okupacji
hitlerowskiej zdemontowany — cokét ulegt zniszczeniu, figura Chrystusa zostata przeniesiona do budynkéw gospodarczych przy
plebanii, a nastepnie na teren przy kosciele $w. Mikotaja Biskupa, gdzie stoi do dzis.

7986 r. ((9) - strona wschodnia
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Usytuowany jest tutaj dom nalezacy
do rodziny Kietczewskich. Znajdowatly
sie w nim m.in. sklepy: rzeznicki (Wik-
tora Kietczewskiego), kolonialny (Mal-
za) oraz zaktady: tapicerski i siodlarski
(Jachna).

W budynkach po tej stronie Rynku
miescily sie tez m.in. restauracja Zofii
i Michata Michalskich, apteka Kuhne-
na, piekarnie Slésarczykéw i Kaczmar-
kéw oraz rzeznictwo Franciszka Or- B I -
chowicza. Na pierwszym planie dzieci s ; e ——
maszerujace do Antoniewa na zajecia P s y ) » e N @34 ’L'//‘f/
z okazji Dnia Dziecka. W gtebi zarys
dachu poczty.

- strona potudniowa
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Fotografia z ok. 1905 r. przedstawia siedzibe magistratu i policji. W okresie
miedzywojennym pietro zajmowal 6wczesny burmistrz — Jan Smektata.

Wiascicielem sasiedniej posesji byt piekarz, cztonek bractwa i krél kurkowy
zroku 192811930 - Wiadystaw Kowalski; na parterze domu znajdowata sie jego
piekarnia i sklep. Natomiast na zdjeciach z 1967r. widoczne kamienice pp. Sani-
ckich, Kowalskich oraz siedziba wtadz miejskich (m.in. Rady Narodowej, Komi-
tetu PZPR) udekorowane flagami z okazji 600. rocznicy nadania praw miejskich.
Po lewej stronie drzwi znajduje sie tablica pamiatkowa z inskrypcja: ,W holdzie
polegtym w walkach o wolno$¢ ojczyzny i pomordowanym w wiezieniach i obo-
zach koncentracyjnych mieszkaricom Miasta i Gromady Skoki w 600-lecie mia-
sta-spoleczenstwo.” Na tle budynkéw widoczne dystrybutory stacji benzynowej
CPN.

Na narozniku Rynku i ulicy Koscielnej przed rokiem 1900 miescit sie urzad

pocztowy. Mieszkat tutaj tez kantor ze skockiej synagogi. @ Vil / ZQ/

- strona zachodnia
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Najwazniejszym obiektem znajduja-
cym sie przy tej ulicy jest kosciot parafial-
ny pw. $w. Mikotaja Biskupa.
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Na zdjeciu z roku 1940 uwage zwracaja spacerujacy zolnierze hitlerowscy oraz inny uktad architektoniczny drewnianego jeszcze
woéwczas mostu na Matej Welnie.

Fotografie z przetomu lat 60 prezentuja budynki mieszkalne oraz kiosk spozywczy GS, w jego tle kawiarnia ,Ty i Ja” Jolanty i Le-
ona Kominkéw, kiosk ,,Ruch” oraz fragment tzw. cmentarza koscielnego i krzyz misyjny z roku 1966 oraz plebanie. W glebi po lewe;j
stronie dom zamieszkiwany przez siostry serafitki, zas po prawej - budynek poczty.
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Szkota Podstawowa im. Adama Mickiewicza. Na pierwszym planie barokowa kamienna figura $w.
Jana Nepomucena.

Z budynkiem szkoly sasiaduje willa, w ktérej przed 1918 r. mieszkal budowniczy Belke. Za willg
znajdowat sie plac z materiatami budowlanymi. Przy koncu ulicy - dom zamieszkiwany przez urzed-

nikéw poczty, a nieco dalej przez policjantéw. W pierwszych latach po wojnie miescit sie tam poste-
2007 r /3(5/ runek MO.
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0d 2001 roku na miejscu budynku mieszkalnego i pozostatosciach po wytworni elemen-
téw budowlanych p. Maciejewskiego (z lat 60-tych) istnieje nowoczesny budynek Gimna-
zjum nr 1 im. Polskich Olimpijczykéw wraz z hala widowiskowo — sportowa.

2007 r ((38)
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W budynku przy koncu ulicy po stronie cmentarza mieszkali pracownicy urzedu celnego.
Natomiast obok oberzy (goscinica) przebiegata droga z Wagrowca wiodaca przez Rynek, ulice
Wodna i za szkola (od strony dzisiejszej ul. Rogoziniskiej) skrecata w las prowadzac do Dlugiej
Goéliny i dalej do Poznania.

2007 r. ((41)
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SCHOKKEN Partis am See

7975 r [ 43)
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Widok na mtyn wodny na Nadolniku (okolice Jeziora Roscinskiego) nalezal na prze-
tomie XIX i XX w. do kolejnych wiascicieli Skokéw.
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W sasiedztwie ulicy na wzniesieniu miesci sie poewangelicki kosciét pw. sw. Piotra i Pawta.

7972 r ((62)




7985 r. [(64)

ot (995 r [(65)

Przy tej ulicy znajdowala sie tzw. pastor6wka. Ostatnim pastorem kos-
ciota ewangelickiego w Skokach byt Paul Rakette, pracujacy tutaj w latach
1938-1945. Zdjecie nr 55 przedstawia jego gabinet do pracy. Od 23 czerw-
ca 1945 do wrzesénia 1984r. funkcjonowalo tu przedszkole, ktore przez kil-
ka pierwszych lat prowadzity siostry serafitki, mieszkajace na pietrze tego
budynku. Po przeciwnej stronie ulicy w nieistniejacych juz dzis obiektach
istniala rozlewnia piwa oraz budynek pelniacy role wiezienia.




okoto- 1970 r ((87)

zwany Matym Rynkiem

Powstat dla Nowego Miasta w 1632r. Od XIX
w. siedzibe miala tutaj straz pozarna. W latach
1960-1980 w $rody i soboty plac stawal sie
miejscem targowym.

2007 r ((68)
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z widokiem na plac Powstaricéw Wielkopolskich

Prawdopodobnie w tej okolicy miasta usytuowany byt w XVII/XVIII w. polski
ratusz. Natomiast budynki mieszkalne widoczne po obu stronach tego fragmentu
ulicy pochodza z XIX/XX wieku. Za nimi, przy rzece zlokalizowana byta drewnia-
na synagoga. Pozostatosci po niej istnialy jeszcze w 20-leciu miedzywojennym.

Na zdjeciu z roku 1950 domy Godzichéw (fragm.), Glinkiewiczéw i Goscin-
skich. Miescily sie tu: galanteria Klary i Zofii Godzich, zaktad zegarmistrzowski
Stanistawa Pospiesznego i fryzjerstwo J6zefa Bratki.

Na fotografiach z lat 1960-1970 wida¢ po lewej stronie, na narozniku dawnego
Hotelu Royal, zaktad fryzjerski Franciszka i Eucji Giersigéw, natomiast po prawej
sklep radiowo-telewizyjny GS.

dawniej i dzis




Od konca XIX wieku nosita nazwe Gléwna. Na pierwszym pla-
nie — gospoda Sonnenburga. Miescily sie tu domy 6wczesnych
mieszkancéw Skokéw - Polakéw, Niemcow i Zydéw. Znajdowaty sie
tu sklepy i warsztaty rzemie$lnicze oraz Hotel Klatt z zabudowa-
niami gospodarczymi zamieniony pézniej na mleczarnie. W okresie
miedzywojennym w nieistniejacym juz dzisiaj budynku znajdowat
sie Bank Ludowy, ktérego prezesem byt dr Marian Foerster.

Po II wojnie $wiatowej byta to ulica Armii Czerwonej, a w roku
1989 patronem jej zostat Jan Pawet II.
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ulica Whgrowiecha

Fotograf utrwalit w 1914r. willowe domy mieszkalne i urzedni-
cze zbudowane na poczatku XX wieku.

Inne ujecie tej samej ulicy przedstawia dwa obiekty: pierwszy,
nizszy budynek zamieszkiwatl drogomistrz, a wyzszy to é6wczesny
urzad celny, po 1918 r. wojtostwo, a w latach 1950-1975 osrodek
2007 r. ﬁ / zdrowia. Przy samym koncu ulicy w czasie okupacji wybudowano

osiedle drewnianych doméw mieszkalnych wraz ze szpitalikiem.
Przeznaczono je min. dla starszych os6b ewakuowanych z terenu

7972 r- / 7S, / Rzeszy oraz dla rannych zolnierzy.
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Niewatpliwie jej najwazniejszym elementem jest zespét
parkowy z patacem.

Obiekt ten znajduje sie w péinocnej cze$ci miasta, na sto-
kach doliny Matej Welny. Otoczony jest parkiem z miesza-
nym drzewostanem. Do patacu prowadzi aleja wysadzana
kasztanowcami. W tym miejscu pierwotnie stal inny budy-
nek, zbudowany ok. roku 1660 przez éwczesnego wiasciciela
Skokéw - Wiadystaw Reja, ktéry oddat czes¢ budynku osied-
lajacym sie w miasteczku braciom czeskim i luteranom, aby
mogli tu na przemian odprawia¢ swoje nabozenstwa. Po wy-
budowaniu $wiatyni (1856r.) patac zburzono, a na jego miej-
scu powstata modna w tamtych czasach budowla w stylu
eklektycznym. W parku znajdowat sie klasycystyczny nagro-
bek Heleny Karczewskiej (zm. 1787r.) w ksztalcie obelisku
z piaskowca zwienczonego ortem. W czasie okupagji hitle-
rowskiej rezydowali tu Zolnierze Wermachtu.

Od roku 1933 obiekt ten pelni role Domu Plenerowego
najpierw warszawskiej, a od roku 1977 poznanskiej Akade-
mii Sztuk Pieknych. Skocki patac w 1954 r. uznano za zaby-

tek III klasy. 7975 r. (87)
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Na poczatku XX wieku nosita nazwe Bahnhofstrasse (Dworcowa). Budynki po prawej

stronie zamieszkiwali urzednicy magistratu oraz kolei. W glebi po lewej stronie siedziba
policji gminnej z poczatku XX wieku.
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Przy tej ulicy na poczatku XX wieku wybudowano stacje kolejowa z towarzyszacymi
jej budynkami. W tym czasie Skoki uzyskaly potaczenie kolejowe z Poznaniem i Janowcem
(1905r.), z Wagrowcem ( 1908r.) i z Gnieznem (1914r.).
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Inne nazwy tej ulicy to Gnieznieniska; w okresie powojennym Dworcowa i w latach 1967-1989 Pawta Findera.

Zdjecie z 1914 roku przedstawia kamienice czynszowa wybudowana przez Bronistawa Czerwiriskiego - uczestni-
ka I wojny $wiatowej, powstarica wielkopolskiego, powstariczego naczelnika skockiego dworca, prezesa i kréla kur-
kowego, organizatora, naczelnika i dowodcy OSP w Skokach oraz niestrudzonego inicjatora licznych przedsiewziec
na terenie naszego miasta. Przed budynkiem uliczna lampa gazowa.

Na sasiedniej posesji znajduje sie dom rodzinny abpa Mariana Przykuckiego, syna Stanistawa Przykuckiego - po-
wstanca wielkopolskiego, cztonka bractwa i kréla kurkowego (1927, 1931).

Na fotografii z okoto 1960r. utrwalono komin pozostaly po dawnych spichrzach mlyna parowego niemieckiej
spotki gospodarczej znajdujacego sie po przeciwnej stronie ulicy. Oba obiekty polaczone byty podziemnym przej-
Sciem. Splonely w 1939 roku. Na pierwszym planie zabudowania punktu skupu zi6t , Herbapol”.

Ulice wieniczy dawny dom handlowy, hotel ,,Pod Bialym Orlem” oraz restauracja (na zdjeciu), winiarnia, bilard
a takze sala widowiskowa z kulisami i garderobami, nalezace do Franciszka Glinkiewicza. Ulubione miejsce spotkar
wielu skoczan. Tu w 1939 roku odbyt sie uroczysty raut, jak sie wkroétce okazato, ostatniego przedwojennego krola
kurkowego Stanistawa Glinkiewicza, ktérego hitlerowcy rozstrzelali 2 listopada 1939 roku w lesie przy szosie wa-
growieckiej. W wyniku nacjonalizacji pomieszczenia nie bedace mieszkaniami przejeta Gminna Spétdzielnia w Sko-
kach. Od roku 1958 do pozaruw 1976r. dziatalo tu kino ,Harfa”.




Opis wazniejszych obiektéw

W zyciu kazdego cztowieka ogromna role w ksztaltowaniu sie jego osobowosci i charak-
teru oprocz domu rodzinnego odgrywaja bez watpienia kosciét i szkola. Z tego tez powodu
iw niniejszej publikacji tym obiektom poswieca sie nieco wiecej uwagi.

Kosciol parafialny pw. sw. Mikolaja Biskupa

Kosciét katolicki pw. $w. Mikotaja Biskupa poczatkowo drewniany, zostal zbudowany
w 1373 roku, a wiec juz w szeé¢ lat po nadaniu przez krola Kazimierza Wielkiego praw miej-
skich (1367r.). Fundatorami byli Janusz z Podlesia i biskup poznanski Jan Doliwa. Juz wte-
dy patronem kosciota i parafii zostat $w. Mikotaj biskup.

Na poczatku XV wieku nowy wiasciciel Skokéw - Wojciech Latalski - przebudowat $wia-
tynie i oddat ja w roku 1565 braciom czeskim. W ich dyspozycji pozostawata przez 80 lat.
Katolicy odzyskali kosciét na mocy wyroku sadu trybunalskiego.

Lata $wietnosci Skokéw przypadaja na czas wladania Rejow: Andrzeja, Mikotaja i Wia-
dystawa , potomkéw Mikotaja Reja z Naglowic. Z tego okresu zachowaly sie w wyposazeniu
kosciota barokowe i rokokowe elementy dekoracyjne. W $cianie budynku od strony pétnoc-
nej znajduje sie wczesnobarokowa, marmurowa plyta nagrobna Zofii z Latalskich Rejowej.

Rok 1737 zapisat sie w historii kosciola w sposéb szczegdlny. Grozacy zawaleniem stary,
drewniany kosciétek zostat przebudowany i wzbogacony o nowy, wiekszy chér. Pozostata
cze$¢ naprawiono, stawiajac konstrukcje stupowo-ramowa wypelniong cegla. Zawdziecza
sie to kolejnemu wtlascicielowi miasta - Michatowi Kazimierzowi Raczynskiemu, woje-
wodzie poznanskiemu. Ten to wlasnie trzynawowy, z drewnianymi kolumnami podtrzy-
mujacymi strop, budynek restaurowany i odnawiany byt w latach 1787, 1846, 1911 oraz
w 1946.

W roku 1883, w 200-lecie zwyciestwa Jana III Sobieskiego pod Wiedniem wmurowano
w przedsionku $wigtyni marmurowa tablice pamiatkowa.

Przez kilkadziesiat lat w aktach parafialnych znajdowat sie autograf podpisu Adama Mi-
ckiewicza ztozony w 29.09.1831 r. na metryce chrztu $w. Marii Tekli Lubienskiej, corki
whascicieli sasiedniego Budziszewa (dzis: Budziszewka), podleglego skockiej parafii.

Od okresu miedzywojennego do lat szesédziesiatych przy kosciele istniaty chéry i zespo-
1y spiewacze oraz rézne organizacje i stowarzyszenia koscielne.

W czasie okupagji hitlerowskiej kosci6t byt zamkniety, a proboszcz ks. Jézef Echaust
wywieziony do obozu koncentracyjnego w Dachau, gdzie zostal zamordowany w 1942 r.
W tym czasie sakrament6w chrztu i malzenstwa udzielano w kosciele w Sarbii.

Do roku 1995 przez piecdziesiat lat swoja stuzebna role w kosciele i parafii pelnity siostry
serafitki.

W otoczeniu $wiatyni znajduje sie grota Matki Boskiej z lat 20-tych XX wieku, figura
Chrystusa dzwigajacego krzyz z przetomu XIX i XX wieku, fragment Pomnika Serca Pana
Jezusa z 1935r. oraz krzyz misyjny z 1966r.

Od roku 2005 trwa kapitalny remont $wiatyni. Liturgia sprawowana jest w kosciele po-
mocniczym pw. $w. Piotra i Pawta. Dzialaja tez wszystkie organizacje koscielne.

Z kosciotem i parafia $cisle zwigzana jest praca duszpasterska kolejnych proboszczéw.
Od chwili odzyskania niepodlegtosci byli to: Tymoteusz Zoch, Bolestaw Staniszewski, Tade-
usz Zamystowski, J6zef Echaust, Wiktor Joachmiczak, Wlodzimierz Okoniewski, Marian
Smolinski, Michat Labiak, Roman Pioterek, Zdzistaw Blaszczyk i Karol Kaczor.

Poewangelicki kosciol pw. sw. Piotra i Pawla

Kamien wegielny pod budowe kosciota ewangelickiego ztozono 17 czerwca 1855 roku,
a 14 grudnia 1856 roku odbylo sie uroczyste poswiecenie $wiatyni. Catkowity koszt budo-
wy wynidst okoto 30500 marek. Pienigdze na ten cel pozyskano od Stowarzyszenia Gusta-
va Adolfa, od naczelnego prezydenta von Puttkamera i kréla Fryderyka Wilhelma IV oraz
od 0s6b prywatnych (Winterfelda, Dziembowskiego, Kudlera i innych).

W okresie miedzywojennym istnial przy kosciele mieszany zesp6t spiewaczy, ktérego
cztonkami byli mieszkancy Skokéw i okolicznych wsi. Ostatnim pastorem byl w latach
1938-1945 Paul Rakette. Do kosciota nalezala tez tzw. pastoréwka - budynek przy dzisiej-
szej ulicy Parkowej 7, gdzie w latach 1945-1984 funkcjonowalo przedszkole. W pamieci
skoczan zapisala sie siostra zakonna - Emma Romman (popularnie zwana Romanka), ktéra
- mimo okupadji hitlerowskiej - udzielata pomocy pielegniarskiej réwniez Polakom. Jej gréb
znajduje sie na cmentarzu parafialnym.

Po II wojnie $wiatowej, od roku 1946 ze wzgledu na prace remontowe kosciota pw. sw
Mikotaja, odprawiano tu msze $w. i nabozenistwa, odbywaly sie tez lekcje religii oraz nauki
dla dzieci przygotowujacych sie do przyjecia I Komunii $w. W roku 1948 w murach tego
kosciota zmart Wiktor Ludzkowski - éwczesny koscielny.

W roku 1972 zburzono wieze koscielna a budynek zaczeto wykorzystywa¢ jako magazyn
m.in. zboza i obuwia. Na przetomie lat 70/80, po wczesniejszym gruntownym remoncie, bu-
dynek zaczat znowu spelnia¢ swoja sakralng role i stat sie kosciotem pomocniczym. Wtedy
tez, w roku 1978 wykonano nowa, metalowa konstrukcje zastepujaca wieze. Msze $w. odpra-
wiano wowczas w zasadzie raz w roku, 29 czerwca - w $wieto patronéw Piotra i Pawta.

Obecnie, z powodu remontu kosciota $w. Mikotaja Biskupa odprawiane s3 tu wszystkie
msze $w. i nabozenstwa.

Szkola Podstawowa im. Adama Mickiewicza

Najstarsza cze$¢ budynku, liczaca sze$¢ izb lekcyjnych oraz kilka mieszkan nauczyciel-
skich pochodzi z konica XIX wieku. W czasie niewoli az do odzyskania przez Polske niepod-
leglosci nauka i cata kancelaria prowadzona byta w jezyku niemieckim. W tym budynku
od 16.10. do 23.10 1906r. - najsrozszym roku Kulturkampfu - grupa dzieci skockich straj-
kowata przeciwko nauce religii w jezyku niemieckim. Na czele strajkujacych uczniéw stanat
Kazimierz Jankowski z Rakojad oraz Stasia Napieraléwna, Derda, Gadziriska, Laszewska
i Feliks Chwiatkowski. Zamkniete w areszcie, skatowane dzieci — ustapily pod silna presja
kierownika Ziemke i inspektora Lichthorna.

Odzyskanie niepodlegtosci przyniosto zmiany. Pod koniec 1918 r. 6wczesny kierownik
szkoty Ziemke wraz z grupa niemieckich nauczycieli opuscili Skoki i udali sie do Niemiec.
Mieszkancy naszego miasta z ksiedzem Tymoteuszem Zochem na czele uruchomili 1 stycz-
nia 1919 r. trzyklasowa polska szkole a jej pierwszym polskim kierownikiem zostal Wactaw
Jeszke. W tym czasie stworzono tez jednoklaséwke z jezykiem niemieckim dla dzieci Niem-




c6w mieszkajacych w Skokach. Zlikwidowano ja w roku 1932 z powodu zbyt mate;j ilosci
uczniéw. W calym obwodzie szkolnym bylo ich tylko 32. Rozpoczely one nauke w szkole
polskiej. Z biegiem czasu sukcesywnie zmienial sie stopien organizacyjny szkoly - az w roku
1921 stata sie placowka szescioklasowa. W zwigzku z tym 6wczesny dyrektor Stefan Bi-
ozor podjat starania o rozbudowe budynku. W czasie wakacji 1933 r. dobudowano i wy-
posazono w meble (,bez pomocy Panistwa”) dwie izby lekcyjne. Eaczne koszty rozbudowy
to 14.886.27 zt. Dalsze inwestycje odtozono na lata pézniejsze.

Podczas okupadji hitlerowskiej gmach szkoty na pierwsze dwa lata oddany zostat do dyspo-
zycji rekrutéw. P6zniej miescila sie tu niemiecka szkota powszechna oraz internat berlinskie-
go gimnazjum. W tym tez czasie dzieci polskie byty catkowicie pozbawione mozliwosci nauki.
W nastepnych latach uczeszczaly do szkoty w Roscinnie, gdzie uczyly sie wylacznie w jezyku
niemieckim, ale przede wszystkim pracowaly, np. przy zbiorze ptodéw rolnych oraz ziét.

15 lutego 1945 r. w trzy tygodnie po wyzwoleniu Skokéw spod okupacji hitlerowskiej
zostala - po doprowadzeniu jej do nalezytego stanu dzieki staraniom jej pierwszego kierow-
nika, Wactawa Wasilewskiego - reaktywowana polska szkota, otrzymujac nazwe Publiczna
Szkota Powszechna III stopnia im. Adama Mickiewicza w Skokach. W pierwszym dniu na-
uki liczyta 353 uczniéw i 8 nauczycieli. Pod koniec czerwca 1945 r. podiaczono budynek
do sieci elektrycznej, a 1 pazdziernika tegoz roku zainstalowano telefon o numerze 6.

W latach 1945-1946 zorganizowano kursy wieczorowe z zakresu siedmiu klas szkoly po-
wszechnej dla mtodziezy (18-22 lata), ktéra nie miata mozliwosci uczy¢ sie w czasie okupa-
¢ji. Miedcita sie tu tez biblioteka gminna. 23 grudnia 1947 r. poplynely pierwsze dzwieki
ze szkolnego radiowezla, natomiast pierwszy telewizor zainstalowano w roku 1960.

W latach 1945-1946 kierownikami szkoty byli: Wactaw Wasilewski, Franciszek Szulc,
Stefan Bitozor, Janina Bitozorowa. Od 1946 do 1964 roku Stefan Paszkiewicz.

Ze wzgledu na zwiekszajaca sie liczbe dzieci, w roku 1968 rozpoczeto rozbudowe szko-
1y. Uroczyste otwarcie z udzialem m.in. kuratora o$wiaty i wychowania miato miejsce
w styczniu 1970 r. W nowym skrzydle szkoly znalazto sie dziewie¢ dobrze wyposazonych
klaso-pracowni, sala gimnastyczna z szatniami i prysznicami, kuchnia i stotéwka, gabinet
lekarski i dentystyczny oraz biblioteka, pokdj nauczycielski, gabinet dyrektora i sekretariat.
Rok 1973/74 byt pierwszym rokiem istnienia Zbiorczej Szkoly Gminnej, ktérej podlegato
réwniez 9 szkot wiejskich z terenu gminy. 26 listopada 1975 uczniowie i nauczyciele zostali
zaszczyceni prawem posiadania sztandaru. W tym tez czasie wiekszo$¢ nauczycieli inten-
sywnie doksztalca sie, uzyskujaca wyzsze wyksztalcenie.

W latach 1971-1980 baza materialna szkoty gminnej wzbogacita sie o trzy czterorodzin-
ne domy nauczyciela, jeden jednorodzinny oraz samoché6d dostawczy. W latach 1964-1984
dyrektorem byt Benon Kaczmarek.

Na czas 1984-1991, kiedy dyrektorem byt Alojzy Muszynski, przypadto: uruchomienie nowo-
wybudowanego pokoju nauczycielskiego (23.12.1987) i otwarcie Izby Patrona (22.12.1988).

W okresie 1991-2003 szkota kierowat dyrektor Stanistaw Koczorowski. Oddano wte-
dy do uzytku nowy budynek szkolny, tzw. ,klocek” (10.10.1992) oraz radiowezel szkolny.
W tym czasie powstaly tez m.in. sala komputerowa, sala do gimnastyki korekcyjnej(1992r.),
zielona sala gimnastyczna (1993r.), studio telewizyjne (1995r.), samoobstugowa kottownia
olejowa (2000r.). Trwalo doksztalcanie kadry pedagogicznej - pierwsi nauczyciele otrzy-
mali tytuly nauczyciel dyplomowanych. Aktualnie (od roku 2003) dyrektorem jest Wiestaw
Berendt, ktéry m.in. gruntownie modernizuje wnetrze szkoty.

Beschreibung der wichtigsten Objekte

Im Leben jedes Menschen bei der Formung seines Charakters spielt nicht nur die Familie
aber auch die Kirche und die Schule eine wesentliche Rolle. Deshalb widmen wir diesen
Objekten ein bisschen mehr Platz in diesem Buch.

Die Sankt Mikotaj Bischof katholische Kirche

Anfangs holzern wurde im Jahre 1373 also sechs Jahre nach dem kéniglichen Privileg
von Kazimierz Wielki gebaut. Die Griinder waren Janusz aus Podlesie und der Bischof aus
Poznan — Jan Doliwa. Sankt Mikotaj wurde zum Patron gewihlt.

Am Anfang des 15ten Jahrhunderts ein neuer Besitzer von Skoki — Wojciech Latalski
— hat die Kirche umgebaut und gab sie den Tschechischen Briider in 1565. Sie regelten die
Kirche 80 Jahre lang. Die Katholiken bekamen die Kirche erst nach der Gerichtshofent-
scheidung zuruck.

Die besten Jahre fiir Skoki werden der Famile Rej zuteil: Andrzej, Mikotaj und Wiadystaw,
den Nachkommen von Mikotaj Rej aus Naglowice. Aus dieser Zeit kommen die Barrock
Dekorationselemente in der Kirche. An der nérdlichen Wand gibt es ein frithbarrock Zofia
z Latalskich Rej Marmorgrabstein.

Das Jahr 1737 war ganz besonders fiir die Geschichte der Kirche. Die alte, holzerne Kir-
che wurde umgebaut und bereichert um ein neuer, grésserer Chor. Der Rest wurde repa-
riert und eine Rahmenkonstruktion mit Ziegel gefillt. Man verdankt das Michat Kazimierz
Raczynski, einem weiteren Besitzer der Stadt und zugleich dem Woiwoden von Poznan.

Dieses dreischiffige Gebaude mit holzeren Pfeilern wurde noch mehrmals in 1787, 1846,
1911 und 1946 renoviert.

Im Jahre 1883, zwei hundert Jahren nach dem Sieg von Jan III Sobieski in Wien, wurde
in dem Vorraum eine Marmortafel installiert.

Fiir einige Jahrzehnte gab es in den Pfarrakten ein Unterschrift von Adam Mickiewicz
gegeben bei Gelegenheit der Taufe von Maria Tekla Eubieniska, Tochter der Besitzer von
Budziszewko, das der Skoki Pfarrkirche unterliegt.

Seit den 1920er bis 1960er gab es verschiedene Musikgruppen und Kirchenorganisati-
onen bei der Kirche.

Wihrend der deutschen Okkupation war die Kirche geschlossen und der Pfarrer Jézef
Echaust wurde im konzentrationslager in Dachau 1942 getétet. All die Sakramente wurden
in der Kirche in Sarbia verliehen.

Bis 1995 fur fiinfzig Jahren leisteten hier die Nonnen , Serafitki ihre Dienst. In der Um-
gebung der Kirche kann man die Muttergottesgrotte aus den 1920er, die Christusfigur aus
dem 19sten Jahrhundert, ein Fragment des Christus Denkmal aus dem Jahr 1935 und das
Missionskreuz aus 1966 bewundern.

Seit 2005 wird die reparatur der kirche durchgefithrt. Der Gottesdienst wird deshalb in
der Sankt Peter und Paul Kirche geleistet. Alle kirchlichen organisationen sind aktiv.

Seit Ende des zweiten Weltkriegs folgende Pfarrer arbeiteten in der Kirche: Tymoteusz
Zoch, Bolestaw Staniszewski, Tadeusz Zamystowski, J6zef Echaust, Wiktor Joachmiczak,




Wiodzimierz Okoniewski, Marian Smolinski, Michat fabiak, Roman Pioterek, Zdzistaw
Btaszczyk und Karol Kaczor.

Die Sankt Peter und Paul evangelische Kirche

Am 17ten Juni 1855 wurde die Bau dieser Kirche angefangen. Nach einem Jahr, ganauer
gesagt, am 14ten Dezember 1856 wurde sie festlich geheiligt. Das ganze Gebdude und die
arbeit kostete 30500 Mark. Das Geld kam von der Gustav Adolf Gesellschaft, dem Hauptp-
resident von puttkamer, dem kénig Friedrich Wilhelm IV und von Privatpersonen Winter-
feld, Dziembowski, Kudler u.a..

Zwischen den zwei Weltkriegs gab es bei der Kirche eine gemischte Musikgruppe, deren
Mitglieder die Einwohner aus Skoki und aus den Nachbarorten waren. Der letzte Pfarrer
(1938-1945) hiess Paul Rakette. Zur Kirche gehérte auch die sogenannte ,Pastor6wka®, das
Gebiude in der Parkstrasse 7, wo zwischen 1945 und 1984 ein Kindergarten existierte.

Eine sehr wichtige Person fiir Skoki war eine Nonne, Emma Romman, die wihrend der Ok-
kupation auch den Polen geholfen hat. Ihr Grabstein befindet sich auf dem Kirchenfriedhof.

Nach dem zweiten Weltkrieg, seit 1946, wurden hier alle Gottesdiesnste geleistet (und
Religionunterrichte fiir die Kinder) weil die Sankt Mikotaj Pfarrkirche repariert war. Hier
ist 1948 Wiktor Ludzkowski, damaliger Kirchendiener, gestorben.

Im Jahre 1972 wurde der Kirchenturm zerstért und das Gebdude hat man als Getreide
und Schuhespeicher verwendet. In den 1970er und 1980er nach einer griindlichen Repara-
tur konnte die Kirche wieder ihre sakrale Rolle iibernehmen. Sie wurde zu einer Hilfskirche.
1978 wurde ein neuer Metallturm gebaut. Das Gottesdienst war nur ein mal im Jahr, am
29sten Juni, dem Peter und Pauls Tag durchgefiihrt. Jetzt wegen der Reparatur der Sankt
Mikotaj Kirche findet hier jedes Gottesdienst statt.

Die Adam Mickiewicz Grundschule

Der alteste Teil des Gebiudes mit sechs Klassenrdumen und einigen Lehrerwohnungen
enstand im 19ten Jahrhundert. Zur Zeit der Sklaverei bis Polen Freiheit zuriick gewann
die Unterrichte und die Kanzlei wurde nur auf deutsch gefithrt. Hier seit 16. 10 bis 23.
10. 1906, der schwersten Zeit des Kulturkampfs, eine Gruppe der Kinder aus Skoki pro-
testierte gegen der deutschen Sprache in der Schule, besonders in dem Religionsunter-
richt. Thr Leite waren Kazimierz Jankowski aus Rakojady und Stasia Napieraléwna, Derda,
Gadzinska, Laszewska mit Feliks Chwiatkowski. Sie wurden von dem Priester Tymoteusz
Zoch und von den Eltern unterstitzt. Die Kinder wurden verhaftet, geschlagen gaben un-
ter dem Druck von Direktor Ziemke und Inspektor Lichthorn auf.

Nachdem Polen wieden suverin wurde kamen die Verinderungen. Am Ende von 1918
der damalige Schuldirektor Ziemke mit den deutschen Lehrer verliessen Skoki und fliich-
teten nach Deutschland. Die Einwohner mit dem Priester Tymoteusz Zoch haben am ers-
ten Januar 1919 eine dreiklassige Schule mit einem polnischen Leiter Wactaw Jeszke ein-

gerichtet. Es wurde auch eine besondere Klasse mit Deutschunterricht fiir die deutschen
Kinder, die in Skoki weiter wohnten. Wegen zu kleiner Anzahl der deutschen Kinder (32)
wurde die Klasse aufgelost in 1932. Die Kinder gingen in die polnische Schule. Im Laufe der
Zeit hat sich die Organisation der Schule veridndert bis sie in 1921 eine sechsklassige Schu-
le wurde. Stefan Bitozor, der damalige Direktor (nach Wincenty Klanowski 1927-1932) hat
die Schule griundlich umgebaut. Wihrend der Ferien in 1933 wurden zwei neue Klassen-
raume mit Mobeln ausgestattet. Das ganze kostete 14.886.27 zloty. Weitere Investitionen
sollten spater folgen.

In der Zeit der Okkupation war das Schulgebiude zur Verfiigung der Rekruten. Spater
gab es hier eine deutsche Gesamtschule und das Internat. Die polnischen Kinder hatten
damals keine Méglichkeit furs Lernen. In den folgenden Jahren gingen sie in die Schule in
Ro$cinno, wo sie nur in der deutschen Sprache gelehrt wurden und vor allem arbeiteten;
sie haben Krauter gesammelt.

Am 15ten Februar 1945, drei Tage nach der Befreiung von Skoki, die polnische Schule
bekam dank Wactaw Wasilewski, dem ersten Direktor nach dem Krieg, den Namen: Die
Adam Mickiewicz Gesamtschule der dritten Klasse in Skoki. Am ersten Schultag gab es 353
Schiiler und 8 Lehrer. In Juni 1945 wurde in der Schule eine elekrische Leitung una am
ersten Oktober das Telefon nummer 6 installiert.

Zwischen 1945 und 1946 fanden hier Abendkurse fiir die Jugendlichen von 18-22 Jah-
ren, die wihrend des Kriegs keine Edukationschancen hatten. Es gab hier auch ein Biblio-
thek. Am 23sten Dezember 1947 eine Funkzentrale und im Jahre 1960 der erste Fernseher
wurden installiert. Zwischen 1945 und 1946 Wactaw Wasilewski, Franciszek Szulc, Stefan
Bitozor, Janina Bilozorowa und dann bis 1964 Stefan Paszkiewicz waren die Schuldirek-
toren.

Wegen der immer grosseren Anzahl der Kinder musste 1968 die Schule nochmals umge-
baut werden. Eine festliche Er6ffnung fand im Januar 1970 statt. In dem neuen Teil gab es
neun gut ausgerichtete Klassenriume, eine Sporthalle mit Dusche, eine Kiiche, die Mensa,
ein Arztsprechzimmer, einen Zahnarzt und ein Bibliothek, Lehrerraum, ein Direktorar-
beitszimmer und ein Sekretariat. Am 26sten November 1975 bakamen die Schiiler und
Lehrer die Ehre, die schulfahne zu besitzen. Zu dieser Zeit begannen die Lehrer intensiv
ihre Qualifikationen zu verbessern.

In den Jahren 1971 - 1980 wurden drei Vierfamilienlehrerhiuser, ein Einfamilienhaus
gebaut und ein Auto gekauft. Zwischen 1964 — 1984 Benon Kaczmarek war der Schuldirek-
tor. Wahrend Alojzy Muszynski war Direktor, also in den Jahren 1984 — 1991, entstand ein
neues Lehrerzimmer (23.12.1987) und ein Patronraum (22.12.1988).

1991 - 2003 hat Stanislaw Koczorowski die schule geleitet. Damals wurde das neue
Schulgebiude, der sogenannte ,,Block® eréffnet (10.10.1992) mit der Funkzentrale und un-
ter anderen ein Komputerraum, die griine Sporthalle (1993), ein Fernsehraum (1995) und
ein Olkasselhaus (2000). Die ersten Titel der Diplomlehrer wurden verliehen. Heute (seit
2003) Wiestaw Berendt ist der Schuldirektor. Er modernisiert das Innere der Schule.




Description of the most important
objects

The Saint Mikotaj the Bishop catholic church,

initially wooden was built in 1373, six years after king Kazimierz Wielki had given Skoki
the city rights (1367). The founders were Janusz from Podlesie and the bishop of Poznan
Jan Doliwa. The patron saint of the church became Mikotaj the bishop.

At the beginning of the 15% century the new owner of Skoki - Wojciech Latalski rebuilt
the church and gave it to the Czech Brothers in 1565. They ruled it for 80 years. The catho-
lics got the church back after the tribunal court judgement.

The bestyears for Skoki are those ruled by the Rej family: Andrzej, Mikotaj and Wiadystaw,
sons of Mikolaj from Nagtowice. There are many baroque decorations from this period.

At the northern wall you can still see the early baroque Zofia z Latalskich Rej marble
headstone. The year 1737 was special for the history of the church. The old wooden church
was rebuilt and it got new bigger choir. The rest had been repaired thanks to Michat Ka-
zimierz Raczynski, the new owner of the town. It got the new pillar-frame construction
filled with brick. This three nave building was renewed in 1787, 1846, 1911 and 1946.

In 1883, two hundred years after the Jan III Sobieski’s victory in Vienna, a marble me-
morial stone was installed in the main hall.

For many years there was an Adam Mickiewicz autograph in the church files given in
1831 on the baptism metric of the saint Maria Tekla Lubienska, daughter of the Budz-
iszewo owners (Budziszewo known today as Budziszewko is a small village near Skoki).

Since the end of the first world war until the 1960s various choirs, music groups and
church organisations existed by the church.

By the time of Hitler occupation the church was closed and the parson J6zef Echaust was
killed in Dachau in 1942. At that time all the sacraments were given in Sarbia.

In the church surroundings there is the Mother of God cave from 20* century, the sculp-
ture of Jesus Christ carrying the cross from the 19* century, the fragment of the 1935
gratitude monument and the mission cross from 1966.

Since 2005, because of the old church repairs, all the masses have been held in the help-
ing saint Peter and Paul church. Every church organisation is still active.

The Saint Peter and Paul past evangelical church

The evangelical church was built on the 17* July 1855. The next year, on the 14™ Decem-
ber 1856, it was consecrated. The whole construction cost 30500 marks. The money was
given by the Gustav Adolf Society, by the main president von Puttkamer, by the king Fry-
deryk Wilhelm IV and by private persons (Winterfeld, Dziembowski, Kudler and others).

By the time between the two world wars a mixed musical groups existed at the church.
Its members were the people from Skoki and villages nearby. The last minister was Paul
Rakette 1938-1945. To the church belonged also the “Pastor6wka”, a building in the 7

Parkowa street where between 1945 and 1984 was a kindergarten. A very memorable per-
son for the Skoki inhabitants was a nun Emma Romman, who helped the Polish people
despite the Hitler occupation. Her gravestone is still to find on the church graveyard.

After the second world war, since 1946 all the masses and the religious education were
held here. In 1948 Wiktor Ludzkowski, a churchwarden, died in the church.

In 1972 the church tower was destroyed and the building became a warehouse for grain
and shoes. In the 1970s and 1980s, after the repairs, the building got the sacred role back
and became a helping church. At that time, in 1978 a new, metal construction was made
instead of the tower. The holy mass was held only once a year on the 29 of July, on the
saint Peter and Paul’s Day. Now every mass takes place there because of the repairs in the
st. Mikotaj church.

The Adam Mickiewicz elementary school

The oldest part of the building with six classrooms and a few teacher’s flats comes from
the 19* century. During the slavery period until the regaining of independence the chil-
dren were taught in the German language. In this building from 16. 10 to 23.10 1906 - the
hardest year of Kulturkampf — a group of childen from Skoki protested against the religious
education in this language. Kazimierz Jankowski from Rakojady and Stasia Napieratéwna,
Derda, Gadzinska, Laszewska and Feliks Chwialkowski were the leaders. They were sup-
ported by Tymoteusz Zoch, a priest, and by their parents. The arrested and tormented
children gave up under inspector Ziemke and Lichthorn’s pressure.

The regaining of independence brought changes. By the end of 1918 the headmaster
Ziemke with a group of German teachers left Skoki and went to Germany. The people from
Skoki together with the priest Tymoteusz Zoch created on the 1 January 1919 the three
class school. Its first headmaster became Wactaw Jeszke. There was also one class for the
German chidren living in Skoki created. It was liquidated in 1932 because of small number
of children. There were only 32 of them. They started learning in the Polish school. In time
the organisation of school changed and in 1921 it became a six class school. Between 1921
and 1932 Wincenty Klanowski was the headmaster. The next one, Stefan Bitozor, wanted
to dismantle the building. In the summer of 1933 it was rebuild, increased with two new
classrooms and furniture (without the help of the country). The whole cost 14.886.27 PLN.
The further works were planed for the future.

During the German occupation the school was at recriut’s disposal. Later it was a Ger-
man school and a dormitory of a Berlin gymnasium. The Polish children were not educated
at that time. In the next years they went to the school in Ro$cinno and learned only in Ger-
man language but first of all they worked for example collected corn and herbs.

On the 15 February 1945, three weeks after Skoki got freedeom back, the school was
reactivated as a Polish school thanks to Wactaw Wasilewski, the first headmaster. It got
a name Adam Mickiewicz Public School of the Third Kind in Skoki. On the first day there
were 353 students and 8 teachers. By the end of 1945 the building got electricity and on the
1t October the same year a phone number 6. Between 1945 and 1946 evening classes were
created for the young people at age of 18-22, who hadn’t opportunity to learn during the
occupation. There also was a library. On the 23" December 1947 was the first radio and in
1960 the first television installed. Between 1945 and 1946 Wactaw Wasilewski, Franciszek
Szulc, Stefan Bilozor and Janina Bitozorowa and since 1946 until 1964 Stefan Paszkiewicz




were headmasters of the school. Because of the bigger number of children, in 1968 the
school was rebuilt once again. The opening took place in January 1970. In the new part of
the school the pupils could use nine modern classrooms, gym, showers, kitchen, library
and the doctor’s study. There were also a headmaster’s room, teacher’s room and the secre-
tariat.Years 1973/1974 were the first of existing of a public school with nine village schools
which were subjected to it. On the 26™ November 1975 the students and teachers got the
right to have a school flag.

Between 1971 and 1980 three new four-family houses for teachers were build and the
school got a car. Between 1964 and 1984 Benon Kaczmarek was the headmaster.

In the years 1984 — 1991 when Alojzy Muszynski was the headmaster the new tacher’s
room was opened (23. 12 1987) and the patron room as well (22.12. 1988).

The next headmaster was Stanistaw Koczorowski (1991 - 2003). The new school building
called “the block” was built. A computer classroom, green gym (1993), a TV studio (1995)
and more were created. The teachers started to improve their skills. Today (since 2003)
Wiestaw Berendt is the headmaster. He constantly improves the inside of the school.

Die Uberschrifte

Der Powstanicéw Wielkopolskich Platz — Blick auf Nord-Osten (Photo 1-5)

Der Name seit 1976 auch als der Markt bekannt.

Im Vordergrund links der Aufkauf der Agrarprodukte und das Geschift ,Rolnik®, das zu dem Jézef Aniot
gehérte. Die nichste Gebaude ist das Haus der Gorczynskis und Markiewicz Familie seit 1928. Im Erdge-
schoss ein Lebensmittel und Kleidungsgeschift; rechts das Hotel Royal dessen Besitzer war Blazej Lucka.

Der Powstaricéw Wielkopolskich Platz — Blick vom Norden (Photo 6-8)

Das Gebiude, das seit 1921 zu Pelagia und Mieczystaw Pilaczynscy gehérte. Hier gab es ein Restau-
rant, ein Weinhaus und ein Ballsaal wo all die Familienfeste und die Schiitzenkonigtreffen stattfanden.
Nach 1945 der Wohnteil des Objektes wurde von der Gemeinschaft ,Samopomoc Chtopska“ tibernom-
men. Das Restaurant bekam den Namen ,,Gospoda Ludowa“ und dann ,Wielkopolanka“.

Der Powstanicéw Wielkopolskich Platz vom Osten (Photo 9-11)

In der Hotel Royal Nachbargebaude links gab es ein Restaurant, Bickerei und der Schuhladen deren
Besitzern waren die Michaelis und die Markiewicz Familie; rechts gab es auch ein Restaurant. In der-
selben Seite des Marktes gab es ein Denkmal des heiligen Herzens Jesu gegriindet im Jahre 1935, dem
Jubildumsjahr der Welterl6sung. Auf dem Denkmal gibt es eine Inskription dem heiligen Herz Jesu
fur die Freiheit am 1900en Jahrestag der Welterlosung. Wihrend der zweiten Weltkrieg wurde das
Denkmal demontiert und teilweise zerstort. Die Christus Figure wurde im Pfarrhaus versteckt. Spater
wurde es an die Sankt Nikolaus Kirche gebracht wo es bis heute steht.

Der Powstaricow Wielkopolskich Platz - Blick vom Siiden (Photo 12-15)

Es gibt hier das Kietczewski Familie Haus. Da waren unter anderen die Wiktor Kietczewski Metzge-
rei, Malz Lebensmittelgeschift und der Jachn Tapezierer.

In den Gebiuden auf dieser Seite gab es auch Zofia und Michal Michalski Restaurant, Kuhnen Apo-
theke, Slésarczyk und Kaczmarek Bickereien und die Franciszek Orchowicz Metzgerei. Im Vorder-
grund die Kinder gehen nach Antoniewo zum Kinderfest. Tiefer Dach des Postamts.

Der Powstaricéw Wielkopolskich Platz — Blick vom Westen (Photo 16-20)

Das Foto aus dem Jahre 1905 zeigt den Sitz der Stadtfithrung und der Polizei. Zwischen dem Ersten
und dem Zweiten Weltkrieg Jan Smektata, der damalige Biirgermeister, wohnte im ersten Stock. Das
Fragment des Gebiudes, das einem Bicker gehorte, der Mitglied der Schiitzengilde und der Schitzenké-
nig aus den Jahren 1928 — 1930 war, Wiadystaw Kowalski; Im Erdgeschoss gab es seine Bickerei und sein
Geschift. Auf den Fotos aus 1967 sieht man die Hauser von Saniccy, Kowalscy und der Stadtfithrung, mit
den Flaggen zum 600ten Jubildum der Stadtrechtenverleihung beschmuckt. Links gibt es eine Tafel mit
einer Erinnerungsschrift fir die Leute aus Skoki, die Opfer des Kriegs fiir die Freiheit, die in den Kon-
zentrationslagern ermordert wurden. Auf dem Foto sieht man auch die Tankstelle CPN. In dem Geb&ude,
das in der Ecke von dem Markt und der Koscielna Strasse stand, gab es vor 1900 das Postamt.

Die Koscielna Strasse (Photo 21-25)
Das wichtigste Objekt an dieser Strasse gibt es eine Sankt Mikotaj Bischof Pfarrkirche.

In der Sankt Mikolaj Bischof Pfarrkirche (Photo 26-28)
Die Koscielna Strasse (Photo 29-33)

Auf dem Foto aus dem Jahr 1940 gibt es die deutschen Soldaten zu sehen und eine andere Bau der
Briicke auf dem Fluss Mata Welna.




Weitere Fotos aus den 60er zeigen die Wohnhiuser, das GS Kiosk, ein Jolanta und Leon Kominek
,TyiJa“ Cafe, ein ,Ruch” Kiosk, ein Fragment des Kirchenfriedhofs und ein Kreuz aus dem Jahr 1966
und das Pfarrhaus. Links sieht man ein Nonnenhaus und rechts ein Postamt.

Die Poznanska Strasse (Photo 34-37)
Die Adam Mickiewicz Grundschule. Im Vordergrund ein Barock Sankt Jan Nepomucen Steinfigur.
Hinter dem Gebiude eine Villa, in der bevor 1918 ein Baumeister Belke wohnte. Dahinter gab es
einen Platz mit den Baumaterialien. Am Ende der Strasse ein Haus der Postamtbeamten und das Haus
der Polizisten. Nach dem zweiten Weltkrieg gab es da Polizei, damals in Polen als MO bezeichnet.

Die Rogoziniska Strasse (Photo 38-39)
Seit 2001, auf dem Platz wo es frither ein Wohnhaus und eine Baumittelfabrik gab, steht ein moder-
nes Gebiude des Polskich Olimpijcyzkéw Gymnasiums Nummer 1 mit einer Sporthalle.

Die Roscinska Strasse (Photo 40-41)

Im Gebiude am Ende der Strasse am Friedhof haben die Zollamtbeamten gewohnt. Bei dem Carl
Renz Restaurant gab es ein Weg aus Wagrowiec, der durch den Markt, die Wodna Strasse, hinter der
Schule in den Wald und nach Dtuga Goslina und Poznan fiihrte.

Ein Teil von Ro$ciniskie See (Photo 42-44)

Die Ansicht auf die Wassermiihle in Nadolnik (Photo 45-46)

Die Wassermiihle in Nadolnik an dem Roscinskie See gehorte zu den Besitzer von Skoki.

Die Parkstrasse (Photo 47-56)

An dieser Strasse gab es die sogenannte ,Pastoréwka“. Der letzte Pfarrer der evangelischen Kirche
war Paul Rakette, der 1938 — 1945 hier arbeitete. Das Foto Nummer 55 zeigt seinen Arbeitsplatz. Seit
dem 23sten Juni 1945 bis September 1984 gab es hier ein Kindergarten von den Nonnen , Serafitki®
gefiihrt. Auf der anderen Seite der Strasse, in der heutzutage nicht existierten Gebiuden, gab es eine
Brauerei und ein Gefingnis.

In der Nachbarschaft gibt es eine evangelische Sankt Peter und Paul Kirche.

Der Feuerwehrplatz aka Der Kleine Markt (Photo 57-60)
Fiir die so genannte Neue Stadt in 1632 gebaut. Seit dem 19ten Jahrhundert hatte hier das Feuer-
wehr den Sitz. In den 60er und 80er Mittwochs und Samstags war er ein Handelszentrum.

Die Jana Pawtla II Strasse (Photo 61-67)

Mit dem Blick auf den , Powstancéw Wielkopolskich® Platz

Hohstwahrscheinlich gab es hier im 17ten und 18ten Jahrhundert ein polnisches Rathaus. Die
Wohnhéuser an den beiden Seiten der Strasse kommen aus dem 19ten Jahrhundert. Hinter ihnen gab
es eine Holzsynagoge. Thre Reste existierten noch in den 1920er.

Auf den Fotos aus dem Jahre 1950 sieht man das Godzich, Glinkiewicz und Goscinscy Haus. Da
waren auch die Klara und Zofia Godzich Galanterie, Uhrmacher Werkstatt von Stanistaw Pospieszny
und Jozef Bratka Friseurstudio.

Auf dem Fotos aus den 1960er und 1970er sieht man links in der Ecke von dem Hotel Royal das
Giersig Friseurstudio und rechts ein GS Radiogeschift.

Die Jana Pawtla II Strasse (Photo 68-73)

Seit dem Ende des 19ten Jahrhunderts war sie ,Hauptstrasse“ ganannt. Im Vordergrund sieht man

das Sonnenburg Restaurant. Es gab hier auch Hiuser von den damaligen Einwohnern von Skoki — den
Polen, den Deutschen und den Juden. Es gab hier Geschifte, Werkstitte und Hotel Klatt mit den Wirt-
schaftshiusern, spiter eine Molkerei. Nach dem ersten Weltkrieg in einem Gebaude, das heute leider
nicht mehr existiert, gab es eine Bank ,Ludowy", deren Leiter war Dr. Marian Foerster.

Nach dem zweiten Weltkrieg wurde sie ,,Armii Czerwonej“ genannt und in 1989 , Jana Pawta II*.

Die Wagrowiecka Strasse (Photo 74-78)

Auf dem Foto wurden 1914 die Villahduser aus dem Anfang des zwanzigsten Jahrhunderts.

Ein weiteres Foto dieser Strasse zeigt zwei Objekte: das kleinere Gebdude gehérte zum Landmesser
und das zweite war ein Zollamt, nach 1918 die Vogtschaft und in 1950 — 1975 das Krankenhaus. Am
Ende der Strasse wihrend der Okkupation wurde eine Wohnsiedlung mit einem Krankenhaus gebaut.
Sie wurde den alten Leuten, die aus dem Reich gekommen sind, gewidmet.

Die Zamkowa Strasse (Photo 79-84)

Das wichtigste Element dieser Strasse ist ein Schloss mit dem Park. Das Objekt befindet sich im
Norden der Stadt fast an dem Ufer des Flusses Mata Wetna. Das Schloss steht im Zentrum eines Parks
mit gemischtem Baumbestand. Eine Kastanienalee fithrt zum Schloss. Am Anfang stand hier ein an-
dres Gebaude, im Jahre 1660 von dem damaligen Skoki Besitzer Wtadystaw Rej fiir die Tschechische
Briider und Lutheraner gebaut. Sie konnten hier ihre Gottesdienste durchfithren. Nachdem die kirche
wurde gebaut (1856) das schloss wurde vernichtet und ein modernes, eklektisches Geb4dude entstand.
Wéhrend der Okkupation wurde es zu einer Wehrmachtzentrale in Skoki. In dem Park entsand das
Helena Karczewska (gestorben 1787) Sandsteingrabmal mit einer Adlerfigur.

Seit 1933 das Objekt spielt die Rolle eines Aulenhauses der Kunsthochschule zuerst aus Warschau
und seit 1977 aus Poznan. Das Skoki Schloss wurde 1954 zum Kulturdenkmal der dritten Klasse.

Die Wincenty Ciastowicz Strasse (Photo 85-87)
Am Anfang des zwanzigsten Jahrhunderts war sie als Bahnhofsstrasse bekannt. Die Gebiduden wur-
den von den Beamten der Stadtfithrung und der Bahn bewohnt. Links der Sitz der Polizei.

Die Bahnhofsstrasse (Photo 88-92)

An dieser Strasse anfangs des zwanzigsten Jahrhunderts wurde ein Bahnhof gebaut. Zu dieser Zeit
Skoki bekam eine Bahnverbindung mit Poznan und Janowiec (1905), mit Wagrowiec (1908) und mit
Gniezno (1914).

Die Kazimierza Wielkiego Strasse (Photo 93-98)

Whurde auch ,Dworcowa“ und 1967-1989 ,Pawta Findera“ genannt. Das Foto aus dem Jahre 1914
zeigt das Mietshaus, das von Bronistaw Czerwinski gabaut wurde. Czerwinski nahm an dem ersten
Weltkrieg und Grosspolen Aufstand teil. Er war auch der Leiter des Bahnhofs in Skoki, der Schiitzen-
koénig und der Vorsteher des Feuerwehrs. Vor dem Gebiude sieht man eine Strassenlampe.

In der Nachbarschaft befindet sich das Familienhaus vom Erzbischof Marian Przykucki, dem Sohn
vom Grosspolenaufstindischer und Schiitzenkénig Stanistaw Przykucki.

Auf dem Foto aus dem Jahr 1960 wurde ein Kamin, Rest von den alten Speichern der Dampfmiil-
le, die zu einer deutschen Gesellschaft aus der anderen Seite der Strasse gehorte. Sie verbrannten in
1939. Im Vordergrund ,Herbapol®, ein Kriuterladen.

Das nichste Gebiude ist ein Warenhaus, ,Pod Bialym Orlem" Hotel und ein Restaurant, Weinhaus,
Billard und ein Auffithrungssaal mit den Kulissen und Gaderoben, das zu Franciszek Glinkiewicz ge-
hérte. Das war ein geliebtes Treffpunkt der Skokieinwohnern. Hier gab es in 1939 eine Abendgesell-
schaft des letzten Schiitzenkénigs vor dem Krieg Stanistaw Glinkiewicz, der am 2ten November 1939
im Wald an der Wagrowiecka Strasse ermordet. Die Rdume, die nicht bewohnt waren, wurden von der
Gemeinde Skoki itbernommen. Seit 1958 bis das Feuer in 1976 gab es hier das Kino ,Harfa“.




The Photos

The Powstanicéw Wielkopolskich place [name since 1976] called also “the mar-

ket”- view to the north-eastern side (photo 1-5)

In front on the left side a grain purchase and a shop “Rolnik” with the agricultural equipment which
belongs to the J6zef Aniol; next building is the Gérczynski’s house, since 1928 property of the Markie-
wicz family, on the ground floor displays of various shops: grocer’s and clothes; on the right Hotel
Royal, property of Blazej Lucka.

The Powstanicow Wielopolskich place - the northern side (photo 6-8)

A building belonging since 1921 to Pelagia and Mieczyslaw Pilaczynski. There were a restaurant,
wine store and the ballroom, where the family celebrations took place.

After 1945 a part of the building was taken by the co-operative “Samopomoc Chlopska”. The name
of the restaurant changed to “Gospoda Ludowa”, later “Wielkopolanka”.

The Powstanicéow Wielkopolskich place - view from the east (photo 9-11)

Next to the Hotel Royal, on the left, there was a bakery and a shoe shop, Michaelis and Markiewicz
were the owners; on the right a restaurant. On the same side of the market there was monument of
the Holy Jesus’s Heart founded in 1935.

On the plinth an inscription: “To the Divine Heart of Jesus for our freedom in the 1900 anniversary
of saving the world”. Uninstalled during the German occupation - the plinth was destroyed and the
Christ sculpture hidden in the vicarage next taken to the area near the st. Mikotaj’s church where it
stands until today.

The Powstanicow Wielkopolskich place - the southern side (photo 12-15)

The Kielczewski family house. There were a Wiktor Kielczewski’s butcher’s and Malz’s grocer’s
shop. In the buildings on this side of the market were the Michalski’s restaurant, Kuchen’s chemist’s,
Slésarczyk’s and Kaczmarek’s bakeries and Franciszek Orchowicz’s butcher’s. In front children march-
ing to Antoniewo on the Children’s Day. Next the roof of a post office.

The Powstanicow Wielkopolskich place — the western side (photo 16-20)

A photography from 1905 shows the police office (between the two World Wars Jan Smektata, the
mayor of the town, lived on the top floor) and a part of the building which belonged to a baker, a mem-
ber of a shot society (Bractwo Kurkowe) from 1928 and 1930, Wtadystaw Kowalski; on the ground
floor was his bakery and shop. On the pictures from 1967 you can see the Sanicki’s and Kowalski’s
houses and the town hall decorated with flags because of the 600 anniversary of giving the city rights
to Skoki. On the left side of the door there is a memorial inscription to the inhabitants of Skoki, vic-
tims of the battles for freedom murdered in prisons during the occupation. In the background a petrol
station CPN. In the corner of the market and the Koscielna street before 1900 was a post office.

The Koscielna Street (photo 21-25)

The most important object is the st. Mikotaj church.
Inside the church (photo 26-28)
The Koscielna Street (photo 29-33)

On the picture from 1940 there are two things to draw your attention: German soldiers walking and
a different construction of the wooden bridge over Little Welna. The photos from the 1960s show the

houses and a GS grocer’s and a café “You and me” owned by Jolanta and Leon Kominek, a newsagent’s
and a graveyard’s fragment and a 1966 mission cross. On the left the nun’s house and on the right
a post office.

The Poznanska Street (photo 34-37)
The elementary Adam Mickiewicz school. I front a baroque sculpture of st. Jan Nepomucen.
Behind the school a villa where Belke lived before 1918. Behind the villa there was a place with the
building equipment. At the end of the street a house for the post and police officers. Right after the
war there was a MO (police) office.

The Rogoziniska Street (photo 38-39)
Since 2001 there has been a modern school building (Gimnazjum nr 1 im. Polskich Olimpijczykéw)
with a great sports hall.

The Rosciniska Street (photo 40-41)

In the building at the end of the street, by the graveyard, lived the customs workers and next to the Carl
Renz’s restaurant there was a road from Wagrowiec leading through the market, the Wodna street and
behind the school (Rogoziriska street today) to the forest and further to Diuga Goslina and Poznan.

Fragment of the Roscinskie lake (photo 42-44)

View to a watermill in Nadolnik (photo 45-46)
Watermill in Nadolnik [at the Rociniskie lake] property of the Skoki owners.

The Parkowa Street (photo 47-56)

There was a parson’s house. The last parson of the evangelic church was Paul Rakette who worked
here in 1938-1945. Picture no 55 presents his work office. Since 23" June 1945 until September 1984
there was a kindergarten run by the nuns who lived on the top floor of the building. On the opposite
side of the street there was a brewery and a prison.

In the neighbourhood there is a past evangelic st. Peter and Paul church.

The fireman’s place called the little market (photo 57-60)
Built for the New Town in 1632. Since the 19" century there was a fire department situated. In the
1960s and 1980s on Wednesdays and Saturdays the place was a trade market.

The Jana Pawta II Street - the view to the Powstaricéw Wikp. place (photo 61-67)

Propably in this part of the street there was a Polish town hall by the 17 and 18% century. The
houses on the both sides come from the 19 and 20% century. Behind a small wooden church. Its rests
existed until the 1930s.

On the picture from 1950 the Godzich’s, Glinkiewicz’s and Goscinski’s houses. There were a Klara
and Zofia Godzich’s shop, Stanistaw Pospieszny’s watchmaker workshop and a hairdresser (belonged
to Jozef Bratka). On the pictures from the 1960s and 1970s on the left the Royal Hotel, a Giersig’s
hairdresser’s and on the right a radio television GS shop.

The Jana Pawta II Street (photo 68-73)

Since the 19% century it was called the Gléwna street. In front a Sonnenburg’s restaurant. There
were houses for Polish, German and Jude inhabitants. There were also shops, workshops and Klatt
Hotel changed later into the dairy. In the 1920s and 1930s there was a bank “Ludowy” whose director
was Marian Foerster. The building doesn’t exist anymore. After the second world war the street was
called “Armii Czerwonej” and in 1989 “‘Jana Pawta II”.




The Wagrowiecka Street (photo 74-78)

On the picture you can see villas built in the early 20 century. The other picture shows two objects: the
first, lower building was owned by a surveyor and the higher by the customs (between 1950 and 1975 it
was a doctor’s house). At the end of the street during the occupation there was a wooden housing estate
with a small hospital built. It was given to the elderly people who came here from Germany.

The Zamkowa Street (photo 79-84)

The most important part of the street is the park with the palace. This object is situated in the
northern part of the town at the Little Welna. It is surrounded by a park with various trees. To the
palace leads an chestnut avenue. There was earlier a a house built in 1660 by Wtadystaw Rej, an owner
of Skoki, who gave it to the Czech Brothers and Lutherans. After the church was built (1856) the palace
was destroyed and a modern eclectic building was created. During the occupation it was the residence
for the German soldiers.

Since 1933 the object has been a property of Poznan Academy of Arts and since 1954 a cultural
monument of the 3" class.

The Wincenty Ciastowicz Street (photo 85-87)

In the beginning of the 20* century it was called the dworcowa street. The buildings on the right
were inhabited by the city clerks and the railway workers. On the left the police station from the begin-
ning of the 20" century.

The Dworcowa Street (photo 88-92)
At this street was a railway station with the surrounding buildings. At that time Skoki got a railway
connection with Poznan and Janowiec (1905), Wagrowiec (1908) and Gniezno (1914)

The Kazimierza Wielkiego street (photo 93-98)

Other names of the street are “Dworcowa” and “Pawta Findera” in 1967-1989.

The picture from 1914 shows the tenement housebuilt by Bronistaw Czerwinski who took part in
the first world war, the head of the station in Skoki, the king of the “Bractwo Kurkowe”, the head of
the fire department in Skoki. In front of the building a street lamppost.

In the neighbourhood there is a familyhouse of archbishop Marian Przykucki, son of Stanistaw Przykucki
(who fought in the Wielkopolska Insurrection and was the king of the shot society “Bractwo Kurkowe”)

On the picture from 1960 you can see a chimney left after a steam mill owned by a German society
from the other side of the street. Both objects were connected by a underground walkway. They burned
in 1939. In front the “Herbapol” buildings.

The next building is a warehouse., “Pod Bialym Orlem” hotel with a restaurant, wine house, bil-
lard and a performance hall owned by Franciszek Glinkiewicz, favourite meetings place. After one
of those meetings in 1939, Franciszek Glinkiewicz, the last king of the shot society before the war,
was killed in the forest by the way to Wagrowiec. Since 1958 until the fire in 1976 there was a cinema
“Harfa”.
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Autorom i Wtascicielom zdje¢ oraz ich Rodzinom serdecznie dziekuje nie tylko za udostepnienie fotografii, ale réwniez za niezwykle inte-
resujqce spotkania i rozmowy.
Specjalne stowa kieruje do ksiedza Bronistawa Sobkowiaka, dziekujqc za poswiecony mi czas i mozliwos¢ uscislenia wiadomosci.

Jednoczesnie mito mi poinformowac Szanownych Czytelnikéw, ze w przygotowaniu znajduje sie kolejna publikacja dotyczqca naszego mia-
sta. Wszystkich Panistwa, ktorzy zechcieliby uzyczy¢ zdjec i podzieli¢ sie wspomnieniami uprzejmie prosze o kontakt. I juz teraz zapraszam
do mitej lektury ksiqzki pt. ,,Mieszkaricy Skokéw i okolic na starej fotografii” autorstwa Iwony Migasiewicz i Krzysztofa Jachny.

Ynsoue. mfoQWh pntly

Ich bedanke mich ganz herzlich bei den Fotosbesitzern und ihren Familien fiir die Illustrationen, sehr interessante Treffen und Ge-
spriche.

Besonderes “Danke schon” geht an den Pfarrer Bronislaw Sobkowiak fiir seine Zeit und die Moglichkeit, Informationen zu priifen.

Sehr geehrte Leser! Mit grosser Freude informiere ich, dass ein weiteres Buch tiber die Geschichte von Skoki vorbereitet wird. Jeder, der
interessante Fotos und Informationen mit uns teilen méchte, ist um Kontakt gebeten. Schon jetzt lade ich Sie herzlich zur Lektiire des Buches
,Mieszkaricy Skokéw i okolic na starej fotografii” von Iwona Migasiewicz und Krzysztof Jachna ein.

I thank the authors, owners of the photographies and their families for lending and incredibly interesting meetings and conversations.

A special thank you to priest Bronistaw Sobkowiak for his time and the opportunity to verify the informations.

Dear Readers! I'm pleased to inform you about the new Iwona Migasiewicz's i Krzysztof Jachna’s album ,Mieszkaricy Skokéw i okolic
na starej fotografii”, which will be in shops soon. This is our second book about the history of Skoki. Everyone interested in sharing photos or
informations is asked for contact.




